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Sprawa polska w sejmie pruskim.
Dzisiaj dopiero doszły nas obszerniejsze, bar­

dziej wyczerpujące sprawozdania z przebiegu 
czwartkowych rozpraw sejmu pruskiego nad zna­
nym antipolskim wnioskiem Achenbacha i z mc 
wy, jaką przy tej sposobności — nie powiemy 
wygłosił, ale jak wulkan wyrzucił ze siebie B is- 
m a r k .  Jeżeli już wczorajsze, tak bardzo niedo­
stateczne streszczenie tej mowy zrobiło wrażenie 
do prawdziwego szaleństwa posuniętej nienawi­
ści, depcącej wszelkie względy prawa, ludzkości, 
sprawi Jliwości, a naw et... zdrowego rozsądku, 
to przy czytaniu obszerniejszego streszczenia — 
które poniżej podaiemy, wrażenie to jeszcze się 
poręguje. Są tam bowiem ustępy, o wiele prze­
wyższające wszystko, cokolwiek dotąd w sprawie 
tej z ust kanclerza padło. Jeżeli dzisiaj, u senył- 
ku XIX wieku, kierujący m inister cywilizowanego 
państwa zagraża właścicielom dóbr e r  p r  o p r  ia- 
e y ą  tylko dla tego, że są Polakami, jeżeli przy­
rzeka ułatwiać P  ilakom osiedlanie się w niem ie­
ckich prow incjach p o d  w a r u n k i e m ,  ż e n i e  
b ę d ą  s i ę  ż e n i ć  z P o l k a m i  — to już do 
prawdy rzecz byłaby śmieszną, gdyby nie to całe 
morze nieszczęść, jakie na nas sprowadza szaleń­
stwo tego człowieka.

Oto streszczenie mowy B i s m a r  k a według 
obszernych telegramów wczorajszych pism nie 
mieckieh :

Ustęp mowy tronowej o Polsce wyraża prze­
konanie rządu pruskieg \  że zasady, k tórych się 
ed  t .  *840 we wachodnócL pruwiaeyach trzyma 
nu, uledz winny zmianie. Prusy nie są odpowie­
dzialne za to, w jakim stan :e odebrały polskie 
prowineye w r. 1815, po kongresie wiedeńskim. 
H ardenberg mniemał, że będzie mógł w nich 
rządzić ł a g o d n o ś c i ą ;  proklamacya króla F ry ­
deryka Wilhelma U l wyrażała tylko zasady, we­
dług których chciał rządzić temi pruwineyami, 
ale n i e  w z i ą ł  o n  ż a d n y c h  z o b o w i ą z a ń  
p o  w s z y s t k i e  c z a s y .  T e  z a s a d y  j e d n a k  
u p a d ł y  w s k u t e k  p o s t ę p o w a n i a  m i e ­
s z k a ń c ó w  t y c h  p r o w i n c y j .  (Zaprzeczenie 
w centrum). Bismark odczytuje memoryał ko­
menderującego generała w Poznańtkiem , G r o l -  
r n a n a ,  z r. 1832, który po doświadczeniach — 
poczynionych w czasie powstania, przemawia! u- 
silnie za g e r m a n i z a c j ą .  Ale ówczesny ener­
giczny system został od r. >840 usunięty przez 
Fryderyka W ilhelma IV, który wobec Polaków 
zachowywał się życzliwie, i w którego podczai 
objazdu kraju wmówiła polska szlachta, że Po 
lacy niesłusznie są prześladowani. Buch powstań­
czy r. 1846 nie osłabił w królu tego zaufania.

Istn ia ł tedy tal i stan prawny, Który Polakom 
zapewniał swobodę ruchów.

Niemieckie sympatye dla Polaków w owych 
czasach tłomaczą się n i e m i e c k ą  d o b r o d a -  
s z n o ś c i ą  i popieraniem wszystkiego, co zagra­
niczne, tudzież dążnością do zwalczania rządu, 
w czem Polacy są z a w s z e  sprzymierzeńcami. 
Wśród tego przyjaznego dla Polaków usposobie­
nia lat czterdziestych, odgrywano melodye pol­
skie j gorąco przyjmowano polskich emigrantów. 
Usposobienie to trwało od 1848 do 1862.

W krótce —  muv.i Bismark dalej —  będzie 
lat 28, jalt w tem samem miejscu brałem udział 
w podobnej rozprawie o Polakach. Objąłem wpra- 

, wdzie wtedy rząd w rym celu, aby s ł u ż y ć  
p r z e c i w  p a r t y i  p o s t ę p o w e j  (gegen die 
jtoriućhnuspartei Dienste zu thuri), ale dążeniem 
■nojem było służyć r o z w o j o w i  n i e m i e -  

. c k i e g o  p a ń s t w a  n a r o d o w e g o .  Publika­
c je , odnoszące się do mojej działalności w  F rank­
furcie dowodzą, że miałem zamiar służyć Niem- 

• com w duchu narodowym i nie dać się zbić z 
] tropu żadnemi przeszkodami. N ie przeczę — że 
wielu wraz ze mną dążyło także do tego, ale 
mieli oni jednak przy tem myśl, żeby dla siebie 
albo swego stronnictwa zdobyć w tem znaczącą 
rolę Wszak jeden z tych, których wtajemniczy­
łem  i który stosownie do swego urzędowego sta­
nowiska powinien był mnie popierać, powiedział 
raz o mnie „Ten człowiek ru ti  moją politykę, 
ale ją  robi fałszywie.* ^Wesołość). Już wtedy 
mówił on, że moją ideą jest; N ie  s t w o r z y m y  
N i e m i e c  w d r o d z e  p o k o j o w e j  —  a l e  
k r w i ą  i ż e l a z e m .  Musiałem walczyć z szy­
derstwom i nienawiścią w sejmie, z nieufnością 
oDcych mocarstw. Zwalczano mnie z powodu 
k o n w e n c j i  p r z e c i w  P o l a k o m  z 8 lu te ­
go 1863, która zawartą była w o b r o n i e  r o ­
s y j s k i e j  p o l i t y k i ,  którą jednak zawarłem 
tylko dla tegu, ponieważ jako poseł w P eters­
burgu przekonałem się, że rosyjski gabinet jebt 
je d y n y m , po którym moja narodowa polityka 
oczekiwać mogła jeżeli nie poparcia, to przynaj­
mniej tolerari posse. Musiałem przeto pielęguo- 
wać dobre stosunki z Bosyą. A taki w sejmie 
przeciwko mnie, mowy Virchowa, który zapo­
wiadał powtórzenie Ołomuńca, twierdzenie Wal- 
decka, że komu fakt, iż rz^d pruski pełni służbę 
żandarma dla Kosyi, nie pokryje oblicza rum ień- 
oero, ten nie wart być Niemcem — to wszystko 
ośmieliło gabinet irancuski do dyplomatycznej a- 
kcyi przeciw nam i wpłynęło na usposobienie 
Anglii, którą tylko przyjazne dla N iem iec uspo­
sobienie lorda Bussel od wojny z nami powstrzy­
mało. W końcu i Anglia — ten s<ary na?z sprzy­
mierzeniec — od nas się odwróciła i wraz z 
F ran c ją  insynuowała nam, żebyśmy konw encji 
naszej nie wykonywali —  myśl niegodna rządu, 
który się szanuje. Ale pozyskaliśmy życzliwość 
Bosyi i kiedy w r. 1867 zagrażała nam wojna 
z F ranc ją , wtedy w naszem było ręku, wspól­
nie z Bosyą akcyę rozpocząć. Ale król i ja nie 
chcieliśmy inaczej, jak tylko własną siłą i b e z  
w s z e l k i e j  o b c e j  p o m o c y  z a ł o ż y ć  n i e ­
m i e c k i e  p a ń s t w o ,  a n a s z e  s t o s u n k i  z 
A u s t r y ą  u r e g u l o w ą ć  w c z t e r y  o c z y .

A jedaak w czasie polskiego powstania zwal­
czała nas lewica sejmu w sposób najgwałtowniej­
szy, a nawet p r z y w ó d c y  o p o z y c j i  b y l i  
w ó w c z a s  w s t o s u n k a c h  z f r a n c u s k i m  
p o s ł e m  w B e r l i n i e ,  jak się przekonałem z 
tajnych francuskich papierów, które w wojnie r.

1870 wpadły w moie ręce. Wtedy też oświad­
czyli Polacy, że p r z y w r ó c e n i e  P o l s k i  w 
w g r a n i c a c h  r. 1772 j e s t  o s t a t n i m  c e ­
l e m,  j e s t  e w a n g e l i ą  P o l a k ó w ,  a Windt- 
horst pochwalił to dnia 16 stycznia 1886 roku, 
gdy powiedział, że iezeli Polacy legnlncmi środ­
kami dążą do tego, czego pragną, to im tego za 
złe biać nie można. Pniwda, że namiętności o- 
stygły nieco, a l e  ż e b y  P o l a c y  k i e d y k o l ­
w i e k  w y r z e k l i  s i ę  s w y c h  a s p i r a c y j ,  
t e g o  s D o d z i e w a ć  s i ę  n i e  m o ż n a .  Będą 
oni mieć opiekę w i» d v  do której mają prawo, 
ale s k o r o  t y l k o  t u  r; P r u s i e c h  p o d n o ­
s z ą  k w e s t y ę  p o l s k ą ,  m ó w i ę  i m  w r a z  
z G r l a d s t o n e m .  Hanisorf/ N i g d y  w t e m ,  
a n i  n a  w ł o s ,  n i e  u s t ą p i m y !  Walka o byt 
między oboma narodowościami na tej ziemi, nie 
osłabła w następnym  czasie pokojowym, a dla 
Polaków nie był on czisem pojednania. Ruch 
polski czyni niewątpliwe postępy. Zapytać można, 
jak to było możliwem, przy wrzekomem silaem 
poparciu niemieckiego żywiołu przez rząd. Może 
przecież poparcie Polaków przez opozycję jest 
silniejszem 1 W  dziesięcioleciu po r. 1863 r u c h  
p o l s k i  w z r a s t a ł  p o p a r c i e m  z e  s t r o ­
n y  k a t o l i c k i e g o  o d d z i a ł u  w m i n i s t e r ­
s t w i e  w y z n a ń .  (Zaprzeczenie w ee n tr im  i 
na ławach polskich). Miał on zupełnie c h a r a ­
k t e r  p o  1 o n i z a c y j n e g o  o r g a n u  w ł o n i e  
a d m i n i s t r a c j i  p r u s k i e j .  To przekonało 
mnie o kunieczności zniesienia tego oddziału. — 
Wierzajcie mi — a z r e s z t ą  j e s t  m i  o b o j ę ­
t n e  m,  c z y  mi  w i e r z y c i e  — tylko dyrektor 
tego oddziału, Kraetzig, popchnął mnie gwałtem 
do walki kulturnej, do której zresztą uie miałem 
skłonności. ZamiaGt strzedz praw króla, odd/iał 
katolicki strzegł praw kościoła katolickiego i pol­
skości p r z e c i w  k r ó l o w i .

Drugą okolicznością jest wielka łatwość agita­
cji, jaką dają Polakom ustawy cesarstwa W par­
lamencie” znajduje się większość, która nic pozy­
tywnego stworzyć nie może, a zgodną jest tylko 
w przeczeniu samym podstawom cesarstwa, i 
która gromadzi się zawsze do walki przeciw rzą­
dowi. Ale — kto nie chce łamać, musi ustąpić, 
Gi, którzy przeczą państwu i ignorują jego urzą­
dzenia, m u s z ą  s i ę  o b e j ś ć  b e z  o c h r o n j y  
p a ń s t w a .  Jesteśm y zbyt miękkiego usposobie­
nia (!!), aby jak w średnich wiekach orzekać 
-wyjęcie z pod pra^r — ••e -n .!e  p h t r z e b u j e ^  
m y  o c h r a n i a ć  t y c n j  k t ó r z y  n i e  u z n a ­
j ą  ż a d n y c h  o b o w i ą z k ó w .

G d y b y ż  t e  d w a  m i l i o n y  P o l a k ó w  b y ­
ł y  o d o s o b n i o n e !  A l e  w o p a r c i u  c ' n 
n e  p a i s t w a  i s t r o n n i c t w a  t w o r z ą  
w i ę k s z o ś ć ,  p o  k t ó r e j  o b a w i a m  s i ę  n i e ­
b e z p i e c z e ń s t w a  d l a  d a l s z e g o  r o z w o ­
j u  n a s z e g o .  Z drugiej znów strony my, N iem ­
cy, mamy bardzo słabo rozwinięte poczucie na­
rodowe i wielką skłonność do wszystkiego, co za­
graniczne. Język niemiecki wszędzie ustępował z 
miejsc, które dawniej zajmował; w państwach 
północnych stracił panujące d-wniej stanowisko; 
Alzatczyk z prawdziwie lokajską ambicyą sądzi, 
i i  je s t czeruś lepszem od swt-go krewniaka w 
Szwabii, ponieważ przodkowie jego walczyk pod 
Napoleonem I; Niemiec, który był w Paryża, 
jeszcze dziś mniema, że jest jrkąś wyższą istotą. 
W Czechach i Węgrzech Niemcy ustępują z te­
go, co posiadali, w P o l s c e  n a j w i ę k s i  n i e ­
p r z y j a c i e l e  n i e d a c ®y®Ły U t s z ą  n i e ­
m i e c k i e  n a z w i s k a ;  polscy duchowni, we­

dług doniesienia, :akie dziś otrzymałem, odma­
wiają przyjęcia konfirmandów, póki zostają w 
służbie niemieckiej. I wobec tego jeszcze nam 
czynią zarzut, że my popychamy do walki kul- 
tu rn e j!

Zarzucano nam  w parlamencie, że wygnaliśmy 
żydów. A l e  p o s ą d z o n o b y  n a s  o k o n f e -  
s y j n o ś ć ,  g d y b y ś m y  t y l k o  k a t o l i c k i c h  
P o l a k ó w  w y g a n i a l i .  M y ś m y  ż y d ó w  
w y g a n i a l i z p o w o d u i c h  p o l s k i e j  n a r o ­
d o w o ś c i  — d l a  r e l i g i i  n i e  p r z e ś l a d u  
j e m y  n i k o g o .  (Nieponój po lewicy i w cen­
trum ). Tak oczywistych faktów nie zdyskredy­
tujecie u publiczności waszemi szyderczemi o- 
krzyki.

Ażeby rzecz zrekapitulować. Naszem przekona­
niem jest, ż e  b ł ę d e m  b y ł a  n a d z i e j a ,  i ż  
l u d n o ś ć  p o l s k ą ,  a l b o  p r z y n a j m n i e j  
j e j  p r z y w ó d c ó w ,  s z l a c h t ę  p o l s k ą ,  d i a  
P r u s  p o z y s k a m y  — jest to błędem, k tóre­
mu oddawaliśmy się pr~ez 45 lat, i je st obo­
wiązkiem rządu z tem zerwać. Dążeniem naszem 
będzie zatem, l u d z i  p e w n y c h  s p r o w a d z i ć  
w t a m t e  s t r o n y .  Ten cel osiągniemy z jednej 
strony przez p o m n o ż e n i e  l u d n o ś c i  n i e ­
m i e c k i e j ,  i  drugiej zaś p r z e z  u m n i e j s z e ­
n i e  l i c z b y  l u d n o ś c i  p o l s k i e j .  Na to d ru ­
gie nie mamy innego prawnego środka, jak tylko 
wygnanie tych, którzy tu nie są p iz/należni Są­
dzimy, że n a s z y c h  w ł a s n y c h  P o l a k ó w  
m a m y  d o s y ć .  Między temi obcemi żywiołami 
są może liczni użyteczni i spokojni robotnicy — 
ale jest też i wielu takich, którzy agitację polską 
pod ochroną ustaw pruskich prowadzą zręczniej, 
an ;żeliby to z pod rosyjcki»go rządu czynili. 
A l e ż  i w A u s t r y i  m o g ą  r o b  i ć t oż  s »-  
m o 1 Lecz właśnie dla tego z Bosyi przybywają 
żywioły agitatorskie. Rząa rosyjski także cierpi 
z powodu tej agitaeyi. C h c e m y  p r z e t o  P o ­
l a k ó w  o b c y c h  w y d a l i ć ,  b o  w ł a s n y c h  
m a m y  d o s y ć .  Jesteśmy pod tym wzglądem 
zgodni z naszymi sąsiadami, i b ę d z i e m y  s i ę  
t e g o  t r z y m a ć  z u i e m i ł o  s i e r  n ą e n e r ­
g i ą ,  c h o c i a ż b y  s i ę  p o j a w i ł o  d w a d e i e  
ś c i a  r e z o l u c y j  p a r l a m e n t u .

Podporą ruchu tego jest głównie p o l s k a  
s z l a c h t a .  Posiada ona w Poznańskiem około 
650.000 hektarów ziemi, z dochodem 15 marek 
z hektara, a więc około 3 miliony marek czy 
utego doehnda P j f e o i i  — e s y  b e z p i e ­
c z e ń s t w o  p a ń s t w a  m e  j e s t  d l a  P r u  
w a r t e  1 0 0  m i l i o n ó w  t a l a r ó w ,  aby Od 
poiskiej sztacnty odkupić jej posiadłość i  .żeli 
państwo wywłaszcza, ażeby budować koleje i 
twierdze, w Ham burga całe dzielnice u rasta  bu­
rzy, ażeby port otworzyć, dla czegożby nie mia­
ło wydać tyle, aby n a  w s c h o d z i e  z a b e z ­
p i e c z y ć  n i e m c z y z n ę  i s p o k ó j ?  Ci  p a ­
n o w i e  dl o g ą  p o t e m  z a k u p i ć  z i e m i e  w 
G a l i c j i ,  a l b o  /  p i e n i ą d z m i  s w e m i  
pojechać do Mbnaco(l!) W spominam o tej mo­
żności tylko dla tego, aby to publiczność rozwa­
żyła. i ż e b y  t a k ^ e  i P o l a c y  n a d  t e m  p o ­
m y ś l e l i ,  c z y  m o ż e  k i e d y  n i e  p o s t a w i ą  
s a m i  t a k i e g o  w n i e s k u .  (W  telegram ie do­
dano, że słowa te  obudziły w e s o ł o ś ć .  Jakże 
nisko upadła reprezentacja ludu pruskiego, jeżeli 
tego rodzaju szyderstwo, świadczące o tak bardzo 
nędznym i niskim sposobie myślenia, mogło wy­
wołać w esołość!) Z a p r o p o n u j e m y  ś r o d k i  
z a k u p i e n i a  t y c h  m a j ą t k ó w ,  k t ó r e  z 
w o l n e j  r ę k i  s ą  d o  n a b y c i a ,  i d o  o s i e ­

d l a n i a  n a  s t o s o w n y c h  d o  t e g o  p o s i a ­
d ł o ś c i a c h  N i e m c ó w ,  w s z a k ż e  p o d  w a - 
r n n k i - m i ,  u . b e z p i e c z a j ą c e m i  n i e m c z y ­
z n ę ,  a w i ę c  N i e m c ó w  z ł o n a m i  N i e m ­
k a m i .  Komisja, podległa bezpośrednio m inister­
stwu stena ale z udziałem wybranych reprezen­
tantów obu izb sejmu, będzie wykonywać kon­
trolę nać. użyciem tyci dóbr do wskazanego celu. 
C h c ę m y  d a l e j  P o l a k o m  j a k o  u r z ę d n i ­
k o m  i ż o ł n i e r z o m  d a ć  s p o s o b n o ś ć  
z ż y c i a  s i ę  z n i e m i e c k i . a  i p r o w i n c j a ­
mi  i o s i e d l a n i a  s i ę  w n i c h  ale pod w a­
runkiem, ie  się nie będą iem ć z Polkami.

Plan nasz zatem jest tęn, żeby przez .kupno 
ziemi, rzkołę i wojsko dokonać zwrotu ku stosun­
kom pokojowym, i póki parlam ent prowadzić bę­
dzie politykę obstrukeyjną, środki do tego zdoby­
wać przez pożyczki bo w ogóle Prusy same sobie 
pomagać muszą. W ejrzenie w przyszłość przed­
stawia mi ją jako wcale nie wolną od niebezpie­
czeństw nie z zewnątrz, ale od stosunków we­
wnętrznych. Na pomoc socyalnych demokratów, 
Polaków i Alzatczyków liczyć me możemy. Nie 
jest n5e j odobnem, że narodowość niem iecką raz 
jeszcze w ogniu jron ić  będziemy musieli przeciw 
koaiicy antiniom iecfich mocarstw — zagranica 
bowiem liczy nu neszą niezgodę W edług tego, co 
się w parlamencie dzieje, jest możliwem, że rzą­
dy związkowe będą muaiafy baczyć (podniesio­
nym silnie głoąem) ne gusd respublica detńmen- 
ti capiat, i poczynić k oki, aby rozwój państwa 
ubezpieczyć p r z e c i w  w i ę k s z o ś c i c m  p a r ­
l a m e n t u  (sensacya). Ja  nie należę do rzeczni­
ków takiej polityki, ale zanim byiu pozwolił, aby 
sprawa ojczyzny -ogrzęzło, udzieliłbym lej rady 
cesarzowi i związkowym książętom, a tchórzem 
nędznym byłby m inister, któryby nie m iał od­
wagi uratować panątwa także i wbrew woli wię­
kszości (braw o! z prawicy). Tym czasem .dziękuję 
wam zs życzliwość, jaką udowodniliście tym 
wnioskiem (Długie sykanie z lewicy — prze­
ciągłe, burzliwe oklaski z prawicy — wołanie z 
lewicy: chór lapdratcw).

Odpowiadał Bismarkowi W i n d t h o r s t  — 
wszakże mowy jego nie mamy jeszcze w dostu- 
tecznem streszczeniu. W yborny był ustęp odpo­
wiedzi, odnoszący się do .pomysłu 'ękspropńucyi 
Polaków. Gdyby — powiedział przywódca środka, 
przyjęła się wygłoszona dziś przez iruiclerza za- 
•id  ekspropriacyj, to żadni klasa mieszkańców 
nie byłaby bezpieczną, żaden ty tu ł prawny do­
stateczny. M inisterstwo Bebla i so y „1* i j  mogłoby 
tem s-m em  prawem ekspropnować V arcyn i 
Bchoenhausen i

Scena w sejmie znalazła echc w obradującym 
równocześnie parlamencie. Około godziny 3 ł/», 
właśnie w chwili, gdy Polak Graewe przemawiał 
w obronie języka polskiego, wpadł do izby Bichter, 
będący członkiem tak sejmu ja . parlam entu, — 
i zażądawszy głosu do kwesty i foim alnej wniósł 
odroczenie narad. W  chwili — powiedział —  kie­
dy kanclerz w sejmie pruskim gwałtownie ataku­
je parlam ent i grozi zamachem stanu, nie może­
my tu obradować, członkowie parlamentu bowiem., 
którzy zarazem należą do sejmu, powinni się w 
tej cLwiii w sejmie znajdować. W niosek o odro- 
cienie odrzucono — ale Bichter zażądał oblicze­
nia kompletu i posiedzenie musiano zamknąć dla 
braku kompletu
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Ziemie polskie.
(Piześladowania księży na L'twie. — Wyrok war­

szawskiego eądn wojennego.)

Prześlad iw an ij duchowieństwa katolickiego na 
Litwie pod rządami ks. Zdanowicza z każdym 
dniem się wzmaga. Oto nowe fakta. Prefekt gi- 
mnazyum drugiego w W ilnie ks..Kurczewski, mia­
nowany za rządów bis. Hryniewieckiego. Władze 
szkolne ceniiy ks. Kurczewskiego, a byłoby wszy­
stko dobrze, gdy Dy nie ks. Zd»nowicz. Jak  wia­
dom o, religię w szkołach na Litw ie wykładają 
w języku rosyjskim. Kurator jednak wileńskiego 
okręgu naukowego S i ergi j e ws k i j zezwolił tłum a­
czyć uczniom rzeczy trudniejsze w języku pol­
skim. Otóż ks. Kur.zewski, m óniąc w klasie pią­
tej gimnazyum o indulgenc-yi, dla dokładniejszego 
w ytłum aczona użył kilku słów polskich. W;eść
0 tej lekcyi doszła do władz wyższych, zi rządzo­
no śledztwo i nic nie wykryto tak iego , za co 
możnaby go usunąć z zajmowanego stanowibka. 
Użyto tedy podstępu, kióry udał się znakomicie, 
dzięki ks. Zdanowiczowi. Mianowicie zarzucono 
ks. Kurczewskiemu, jak donosi korespondent Dzień. 
Pozn., iż nie zna dostatecznie języka rosyjskiego
1 w tym względzie zapytano się ks. Zdanowicza, 
jako adm inistratora dyecezyi. W edług opinii prze- 
Zncnego tego p ra ła ta , ks. Kurczewski wcale nie 
zna języka rosyjskiego, i że się o n  d z i w i ,  j a k  
m o g ł y  w ł a d z e  n a u k o w e  t a k  d ł u g o  
c i e r p i e ć  t a k i e g o  p r e f e k t a  (sic!). Ma się 
rozumieć, usunięto niezwłocznie ks. Kurczewskie­
g o , a na jego miejsce mianowano ks. Olechno, 
dotychczasowego prefekta w gimnazyum pierw­
szym , głośnego ze swych donosów na biskupa 
Hryniewieckiego, zaliczonego od dawna do zgrai 
łotrów.

Z jednego tego postępku ks Zdanowicza mo­
żni by sądzić o jego obywatelskiej działalności, 
jako członka społeczeństwa polskiego. Smutno 
zaiste, smutno jest pom yśleć, do czegośmy do­
szli . . .

Inny znów wypadek świeżo m iał miejsce z księ­
dzem Szwajkowskim. Ks. SzwajkoWski jest je ­
dnym z nielicznych dziś kapłanów, którzy z go­
dnością noszą to miano. Prowadził on na cm en­
tarz zwłoki zm arłego , a w czasie tego zamienił 
głośno słów kilka po polsku z panem P i z . . . ;  
było to na ulicy, a dnia tegoż j< szcze ks. Szwaj- 
kowski został wezwany przed oblicze władz, aby 
się wytłumaczył ze swego postępku. Możnaby 
sądzić, że tu rzecz idzie o zabójstwo lub o jaką 
kradz>eż gwałtowną, a powodem było słów kilka 
wygłoszonych w języku polskim ! Ks. Szwajkow- 
Sniemu za karę wzbroniono spełniać dodatkowe 
obowiązki kościelne, ja* chrzcić, chować um ar­
łych , dawać śluby i t. p.

Jeszcze jeden postępek ks. Zdanowicza godzien 
jest zanotowania.

Przy kościele św. Juunba jest wikaryuszem ks. 
S w a sz y ń sk i, miody kap łan , człowiek godny, 
którego liczne pokrewieństwa łą zą z możną szlach 
tą litewską. W Wace u hr. Tyszkiewiczów świeżo 
opróżniło s ę probostwo wskutek śmierci poprze­
dniego kapłana. Owóż Lr. Jan  Tyszkiewicz udaje 
się do ks. Zdanowicza, prosząc o mianowanie pro­
boszczem w Wa<e ks. Sadaszyńskiego. Żądanie 
hr. Tyszkiewicza było bardzo słusznem . do tego 
przysługuje mu prawo jaką kolatorowi. Ks. Zda 
now:ez nie uwzględnił żądań hr. Tyszkiewicza 
jedynie dla tego, że ks. Sawaszyński jest godnym 
kapłanem , a Ukich dzisiaj należy prześladować. 
Wogóle ks. Z d a n o w i c z  p r o t e g u j e  j e d y ­
n i e  ł o t r ó w ,  o ezem nieraz już wspominaliśmy.

Do Dzienniku Poznańskiego piszą z Warszawy;
„Jak już wam donosiłem, akt wyroku war­

szawskiego sądu wojennego poszedł pod konfir- 
macyę generał-gu lem atora Hurki; Hurko jednak 
m e skorzystał z przysługującego sobie prawa i 
cucąc byó w zgodzie ze sferami rządowemi, ode­
sła ł wszystkie papiery do Petersburga. Zapewne 
przypuszczał, że w Petersburgu zapatrywać się 
będą na całą sprawę trzeźwo, ze stanowiska jej 
istotnego znaczenia. Tymczasem w dniu 25 bm. 
przyszła z Petersburga rezolucya zupełnie n ie­
spodziewana. W brew wszelkim przypuszczeniom, 
na sześciu skazanych na śmierć, dwóch zostało 
ułaskawionych, mianowicie pułkownik Lury i 
Szmaus, któremu zarzucono zamach na życie 
szpiega Siremskiego. Beszta zaś w liczbie czte­
rech, mianowicie: K u a i c k i, B a r d o w s k i  Os ­
s o w s k i  i P i e t r u s i ń s k i  zostaną straceni. — 

Term in wykonania tego wyroku ostatecznego

łonie w Afryce Zachodniej, wszystko to wpłynęło 
niekorzystnie na stanowisko stronnictwa liberal­
nego w kraju i poróżniło nawet do pewnego sto­
pnia członków gabinetu między sobą.

W kilka miesięcy później, podczas wyborów 
do parlam entu położenie przedstawiało się już 
w nieco odm iennem  świetle. Z przebiegu całej 
agitacyi wyborczej okazało s ię , że sprawy poli­
tyki zagranicznej nie stoją dziś w A nglii na 
pierwszym planie. W  mowach kandydackich po­
ruszano przedewszystkiem kwestye, mające donio­
słe społeczne znaczenie, a wraz z niemi kwestyę 
irlandzką. Nic więc dziwnego, że na polu poli­
tyki socjalnej mierzyły się tym razem siły prze­
ciwników. Przyjmując poprawkę Collingsa, stwo­
rzyła dzisiejsza większość p rogram , którego wy­
konanie będzie zadaniem przyszłego gabinetu.

W niosek, który uzyskał poparcie Izby, wyraża 
ubolewanie z powodu, iż mowa tronowa nie za­
powiada projektu do ustawy, ułatwiającej robotni­
kom nabywanie ziemi. Gladstone, przyjmując na 
siebie odpowiedzialność za tę uchwałę Izby, zo­
bowiązał się tern samem do jej wykonania w ra ­
zie, gdyby mu powierzono utworzenie gabinetu. 
Ponieważ zaś wypowiedziana w tym  wniosku 
mySl mieści w sobie samo jądro sprawy irlandz­
kiej, ugoda z parnellitami musi stanowić główny 
punkt programu przyszłego liberalnego ministe- 
ryum.

Zasiadający w Izbie gm in członkowie gabinetu 
skorzystali ze sposobności, ażeby oświadczyć, iż 
przyjęcie wniosku Gollingsa narzuca rządowi po­
litykę względem Irlandyi, nie dającą się pogodzić 
z zasadam i, któremi aię kieruje lord Salisbury. 
U stępu ące m inisteryum  zaznaczyło więc bezpo­
średnio przed swym upadkiem, że podaje się do 
dym ;o y i, ponieważ nie udało mu się obrouić 
istniejącego porządku rzeczy i przeszkodzić refor­
mom, których Irlandya może się spodziewać od 
dzisiejszej większości parlamentu.

Jeżeli jednak powrót Gladatone’a do władzy 
w różyłby korzystne dla miejscowej ludności zała­
twienie kwestyi irlandzk ie j, to nadzieje irlandz 
kiego stronnictw a wydadzą nam  się tern bliższe 
mi urzeczyw istnienia, gdy sobie uprzytomnimy 
wytrwałość i konsekw encyę, z jaką to atronni 
ctwo od kilku miesięcy postępuje. W chwili roz 
wiązania poprzedniego parlam entu oba stronni 
ctwa angielskie wiedziały dobrze, że żadne z nich 
n :e może liczyć na stały  sojusz z Irlandczykami. 
Parnell nie łudził żadnego z polityków angiel­
skich obietnicami, lecz przeciwnie dał im do zro­
zumienia, że dopóty będzie popierał każdorazową 
opozycyę i u trudn ia ł rządy stronnictw u panują 
cemu, dopóki jedna lub draga partya nie okupi 
jego przj jaźni cennem i ustępstwami. Reforma wy 
borcza, przeprowadzona przez ostatni gabinet li 
beralny, zdawała się zapewniać zwycięstwo przy 
wyborach whigom. Stronnictwo liberalne spodzie 
wało się zupełnej klęski przeciwników i było 
w kraju uważanem za przyszłą większość parła 
mentarną. To w ystarczało, ażeby Parnell i jego 
stronnicy oddali się zupełnie na usługi Torysów. 
We wszystkich okręgach, w których parnellici nie 
mogli liczyć na przeprowadzenie narodowych kan 
dydatów, glosy irlandzkie padły na konserwaty 
stów W cale! Irlandyi nie wybrano ani jednego 
deputowanego z obozu whigów, a w tych mia- 
Btach angielskich, w których Irlandczycy tworzą 
silan kolonie, przeszli również konserwatyści 

Przymierze zawarte' wśród w alki'w yborcze)'n ie 
trwało długo. Lord Salisbury nie spieszył się 
z wprowadzeniem reform , któreby mogły zado- 
wolnić Parnella. N aczelnk  narodowców irlandz­
kich, trzymając u ę  swej ulubionej taktyki nawią­
zał natychm iast stosunki z tą samą opozycyą, 
której zadętym  przeciwnikiem był dopóty, do­
póki przewaga była po jej stronie. W dniu otwar­
cia parlam entu zerwały się do reszty stosunki 
między Irlandczykami i szefem gabinetu. U kła­
dając mowę tronową położył lord Salisbury g łó ­
wny naciek na potrzebę utrzymania jedności pań­
stwa. Całe stronnictwo irlandzkie, widząc, że od 
dzisiejszego gabinetu niczego nie może się spo­
dziewać, połączyło się natychm isst z whigami, 
a pierwszem następstwem tej nowej syiuacyi jest 
upadek lorda Saliaburego.

Trudno przewidzieć, jak długo potrwa zgoda 
między parnellitami Gladstonem. Nauczony do­
świadczeniem r  n może naczelnik stronnictwa l i­
beralnego zbytecznie ufać awym sprzymierzeń­
com Z drugiej jednak strony Irlandczycy, którzy
się p rzekonali, że od stronnictw a konserwaty- 
  .  . . . . . .

Nieprzewidziane wypadki mogą zmusić przy 
szły gabinet do rozwinięcia silnej akcyi na ze 
wnątrz. Dziś jednak główne jego zadanie nie le 
ży poza granicami Anglii. Przyjdzie on do wła­
dzy dzięki uchwale parlamentu, powziętej w czy 
8to wewnętrznej sprawie, a hasłem  jego będą re 
formy wewnętrzne.

Konferencye i uchwały fabry­
kantów spirytusu.

W ie d e ń ,  27 stycznia.
Obecny stan gofżelnictwa w A astro-W ęgrzech 

jest od pewnego czasu przedmiotem rozlicznych 
narad i projektów nie tyle z powoda projekto 
wanego zaprowadzenia monopolu wódczanego w 
Niemczech, jak raczej z powodu groźnej konku 
rencyi spirytusu rumuńskiego i niskich cen, ma 
łego zbytu i wcale nie różowój przyszłości. Trze­
ba więc, żeby producenci spirytusów w Galicyi 
zwrócili baczniejszą uwagę na to, co się gdzie 
indziej dzieje i dl .ego nie będzie niestosownem 
jeżeli tu krótko o iem  nadm ienię.

Stowarzyszenie fabrykantów spirytusu w Cze 
chach, gdzie się wiele w yrabia tego towaru na 
wywóz, podało już dawniej do m inisterstw a skar­
bu memoryał, w irtorym żądają bardzo ważnej 
reformy w sposobie opodatkowania spirytusu a to 
W celu podniesienia wywozu. W edług tego memo- 
rysłu wyrób spirytusu mabyć wolny od podatku, na 
wzór przepisów wRoayi, natomiast ma być opoda­
tkowany dopiero wehwili, kiedy zcakładu przy go- 
rzelnilub przy destylarni idzie bądź na konsumcyę 
miejscową, bądź ną wywoź zagraniczny. — Prze­
prowadzenie tej reformy nie jest ,tak trudnem , 
jakby aię na razie wydawało, a państwo może 
przy tern wyjść dobrze. Dochód z podatku go­
rzelnianego w przecięciu z lat dziesięciu od 1873 
do 1883 wynosi 14,365.663 złr. Rzeczy wisty po 
datek od hektolitra wynosił 5 — 6 złr. A ponie­
waż przy wywozie reatytucya wynosi 11 złr. — 
więc premia za wywóz wypada bardzo wysoko. 
Jednak licząc wywóz z ostatnich ośmiu lat, wy­
pada rocznie z Austryi przeciętnie najwyżej po 
200.000 hektolitrów, bo przeciętna kwota resty 
tncyjna wynosiła po 2 ,012.804 złr. N a podata 
wie tego rzeczywista roczna konsumeya w kra­
jach  austryackich wynosi co najmniej 2.2  mil. 
hektolitr. Gdyby więc nałożono na  hektolitr sp i­
rytusu w konsumcyi krajowej po 12 złr. — to 
spożyta ilość 2*2 mil. hektol. przyniosłaby 26*4 
mil. złr. Z tego mógłby skarb wydać na premię 
wywozową bardzo łatwo 1 mil. złr., czyli za he- 
k tol.tr wywiezionego spirytusu zwrócić po 5 złr., 
a zostałoby jeszcze 25 '4  mil., a więc prawio dwa 
razy tyle, jak do r. 1 8 8 3 .było rzeczywiście. Nad 
to byłaby jeszcze ta niepoślednia korzyść, że pro­
ducent mógłby swój m steryał surowy spożytko­
wać jak najlepiej, zamiast — jak dotąd — mar­
nować setki tysięcy przez pośpiech w robocie i 
ferm entacyi, bo przecież większa część gorzelń 
i teraz nie płaci podatku od produktu 

Oprócz o reformę w sposobie opodatkowania 
upominają się czescy gorzelnicy o zmianę dotych 
czasowych zwyczajów w obliczaniu i oceniania 
produktu według sTy, a żądają zaprowadzenia 
wagi tak, przy wyspiarz i podatku, jak i .przy 
sprzedaży. Je s t to nowość w Ą ustiyi, która w 
projekcie pruskim  o monopolu wódczanym jest 
przyjętą za środek wymiaru wartości.

Gorzeluicy węgierscy znowu po długich nara­
dach , które się skończyły da. 21 b. m. w P e­
szcie, przyszli ostatecznie do postanowienia, iż 
dla nich nie ma na razie innego wyjścia z po­
łożenia kłopotliwego, jak przystąpić do zmniej­
szenia wyrobu o 30 prc. Gdyby to postanowie­
nie zostało spełnione, a potrwało od 1 lutego do 
września b. r., wówczas ubytek w dochodzie z 
podatku na W ęgrzech wyniósłby 1 i pół mil. złr., 
coby tern boleśniejszem było dla skarbu w ęgier- 
skiego, że właśnie na ten rok preliminowano 
większy dochód z tego źródła, niż w roku prze­
szłym , a m inister skarbu podczaa rozpraw nad 
budżetem zapew niał, że gorzeinictwo węgierskie 
widocznie się rozw ija, skoro według tymczaso­
wych obliczeń zapłacono istotnie w roku prze­
szłym więcej, niż było preliminowanem.

Zmniejszenie wyrobu tak znaczne dałoby się 
uczuć także rolnikom , którzy nie posiadają go­
rzelń, bo zniżyłoby zbyt kukurudzy i jęczmienia, 

orzelnie wyrabiają spirytus.

szenia wyrobu, tem  chętniej, iż bardzo wiele.go­
rzelń i bez tego zmniejszyło swoją produkcyę, 
lecz me chcą się do niczego zobowiązywać, bo 
nie mają upoważnienia od innych gorzelników 
Natomiast wzywali W ęgrów do poparcia usiłowań 
zmiorzają*ych do reformy podatku gorzelanego 
o której na początku nini-jszego liatu wspomnia­
łem.

Skończyło się ostatecznie na tom , że co do 
zmniejszenia wyrobu mają ob i Stowarzyszenia, 
czeskie z węgierskiem , porozumiewać się pise 
mnie.

A ponieważ producenci węgierscy wystarali się 
już u swego m inistra, iż zwoła specyalną ankie 
tę dla rozbioru różnych kwestyj, mających zwią 
zek z gorzelnictwem, jak system opodatkowania 
warunki wywozu i handlu zagranicznego, sposób 
mierzenia ewentualnie zaprowadzenia monopolu, 
więc i producenci czescy nakłonieni przykładem, 
przyrzekli poczynić starania a rządu au stria ­
ckiego, aby zwołał podobną ankietę w W iednia
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Z P e s z t u  donoszą,- że na odbytej d. 28 b. m. 
wieczór radzie ministrów ułożono wszystkie kwe­
stye, odnoszące się do finensow o- ekonomicznej 
ugody z Austryą, dla których ostatecznego za 
łatwienia udadzą się tymi dniami do Wiednia 
prezydent m inistrów, ministrowie skarbu i han­
dlu i sekretarz stanu Matlekuwicz.

W edług Nar. Listów  komenderujący w Cze­
chach generał Filipowie wyjechał do Wiednia, 
telegraficznie przez cesarza zawezwany. Równo­
cześnie udało się do stolicy kilku dywizyonerów 
i wyższych dygnitarzy wojskowych. Jaki cel tego 
wezwania — me wiadomo.

Kuryer Poznański na podstawie zupełnie wia 
rygodnej, jak twierdzi, informacyi, donosi, że 
s p r a w a  o b s a d z e n i a  a r  c y  bi  s k u p s t w a 
g n i e ź n i e ń s k i e g o  i p o z n a ń s k i e g o  j e s t  
z a ł a t w i o n a .  Na stolicy św. Wojciecha ma za­
siąść ks. J u l i u s z  D i n d e r, proboszcz i dzie­
kan królewiecki, kanonik kapituły warmijskiej, 
rodem z Kaszub, urodzony w r. 1830. Ksiądz 
ten ma podobno władać językiem polskim. Więcej 
nie da się o nim w tej chwili powiedzieć.

Wczoraj odbywały się w s e j m i e  p r a s k i m  
dalsze obrady nad] wnioskiem A c h e n b a c h a .  
Pierwszy zabrał głos dep. ka. S t a b l e w s k i .  — 

Mowę jego przyjęło stronnictwo rządowe szyder­
czym śmiechem. Mówca nazywa wydalania wdzie­
raniem się w zamiary opatrzności która może 

iedyś przywrócić Polskę. M inu ter P  a t t k a ­
rne r  stwierdza fakt, że Polacy nie zrzekli aię 
nadziei odbudowania ojczyzny. Położenia Pola- 
ków me można, zdaniem ministra, porównywać 
z położeniem Niemców osiadłych w Rosyi. W 
Rosyi nie ma kwestyi niemieckiej podczas gdy 
iwestya polska w Prusiech istnieje. Prowincye 
lolskie zawdzięczają rządom pruskim wiele do­
brodziejstw; Prusy są jednak państwem niemie­
ckie-n i nie mogą pozwolić, ażeby w organizm 
laĄstwa wbijano kljn naruszający jego jedność. 
Ito  mów* o meźebności odbudowania Polski ten 
lopełma zdradę stanu. M inister polemizuje na­

stępnie z W indtuorstem , który sprowadził dy- 
skusyę na pole wyznaniowe. Mówca zarzuca 
/'nd thora tow i, że nie miał słuszności powoły- 

wając się na mowę hr. Taafiego w Radzie pań­
stwa. Hr. Taafie chciał streścić notę rządu p ra­
skiego w najkrótszej formie i dlatego wspomniał 
o względach wyznaniowych i językowych. Putt- 
lamer oświadcza, że słów hr. Tasffego nie 

zrozumianony mylnie, gdyby był odczytał cały 
ów dokument. Mowcs skarży się na dzienniki, 
które podają przesadne wiadomości o wydale­
niach, a nakoniec zapowiada wielkie korzyści z 
tolonizacyi w prow incjach wschodnich. Na tem 

samem posiedzeniu zabrał głos ks. B i ą m a r k, 
ażeby odpowiedzieć na mowę dep. Richtera z 
dnia poprzedniego. Kanclerz wyjaśnia sprawę mo­
nopolu wódczanego i oświadcza, że ustawodaw­
stwo podatkowe powinno być oddane sejmom, 
ażeby pojedyńcze państwa niemieckie wyswobo­
dziły się z pod przewągi parlamentu.

I z b j

waniach" tak zwanej propagandy socyalistyczn1 
ale nie polskiej tylko rosyjskiej, bo na jej cze1
stali R osjanie, co okazał proces warszawski.

Na Now. Wr. silne wrażenie wywarło wysti 
pienie hr. Andrassego w sejmie węgierskim 
znaną już czytelnikom in terpelacją. „Teraz hr. 
Andrassy, — powiada ten d z ien n ik , — stał si< 
przyjacielem Bułgarów i nie życzy on sobie ani1 
przywrócenia status quo ante, ani nawet jakiegc 
kolwiek przejściowego rozwiązania kwestyi boi- 
garsko-rumelijskiej. Historyczni wrogowie Sławiań 
szczyzny przerobili się na Sławianofilów. Jesl 
coś niejasnego w tym nagłym zwrocie. SławianU 
półwyspu bałkańskiego nie są już siłą bez wła 
sną* woli. Swobodne i rozwijające się siły pańsiW 
bałkańskich mogą dziś przynieść pożytek tem u, 
kto niemi ow ładnie, a dopóki siły te są słabe, 
czemuż nie próbować pozyskać dla Austro-W ę- 
gier Bułgarów z Serbapui. Takim jest duch i zna­
c z e n i  madziarskiego bułgarofilstwa. “ Występ ten 
hr. A ndrassy’ego jest zapowiedzią, „ ż e  A u- 
s t r y a  p r z y s p o s a b i a  s i ę  do  p r z e j ś c i a  
o d  p o l i t y k i  s ł ó w  d o  p o l i t y k i  c z y n ó w ^  

c z y  t e  c z y n y  n i e  b ę d ą  p o  d a w n e m u  
w r o g i e  d l a  S ł a w i a ń s z c z y z n y ? "  Anglia 
przystąpiła do dzisłania. W  W iedniu domyślają 
się istnienia porozumienia między Portą a Anglią 
W idocznie peryod wyczekiwania i p r z y g o t o - '  
w a ń  w k w e s t ]  W s c h o d n i e j  z b l i ż a  s i ę  J 
k u  k o ń c o w i .  Grecya widocznie liczy na czy­
jeś poparcie. Serbia, w obec widocznego zdećy-

Purcva. niezawr.-dowania się Giecyi na wojnę z Turcyą, niezawo­
dnie będzie trw ała przy swoich roszczeniach. 
Wszystko to — kończy Now. Wr. — nie wró­
ży nic dobrego dla pokoju na półwyspie bałkań­
skim. Tak samo; zapatrują się Peters. Wiedom
Dowodzą one , — że w obecnych zawikłaniach
k w e s t y  a w s c h o d n i  o r u m e l i j s k a  nie ma 
już znaczenia i e a t  d r o b n o s t k ą  w p o r ó ­
w n a n i u  z n i e b e z p i e c z e ń s t w e m ,  jakie 
dla pokoju wynika z zachowania się Serbii i Gre 
cyi. Optymizm w takiej chwili nie jest na m iej­
scu. Trzeba być gotowym na bliską groźną chwi 
l ę , gdy na B atsanach rozegra się jeden z zacię­
tych, strasznych, krwawych dram atów , mającycf 
się rozstrzygnąć na Wschodzie — Kto ma być 
zwycięzcą, a kto zwyciężonym? „ T e j  w a l k i  m e  
u s u n ą  a n i  n o t y  d y p l o m a t y c z n e ,  a n i  
„ p r z y j a ź ń " ,  a n i  p o r o z u m i e n i e ,  a n i  u-™ 
i ł a d y ,  a n i  k o n f e r e n e y e  i k o n g r e s y  
Jamiętsć trzeba, że tak przemawia organ mini 

sterstwa spraw wewnętrznych w Petersburgu 1

I

:t
Coraz więctj utrwala się przekonanie, że po­

dróż m inistra Zanowa odniesie pożąd jy  skutek, 
i że su łtan zgodzi się na powierzenie rządów 
Rumelii ks. Aleksandrowi. W ostatnich dniach 
jojawiła się jednak pogłoska, że u k ie  załatwie­
nie kwestyi rumelij sicie j napotka na opór ze stro­
ny Rosyi. Z Paryża donoszą, że według infor- 
macyj, jakie tam otrzymano, rząd rosyjski sprze­
ciwia się unii osobistej i życzy sobie albo przy­
wrócenia poprzedniego stanu, albo też założenia 
wielkiego państwa bułgarskiego w granicach, 
które zakreślił Bułgaryi pokój w San-Stefano.

Budapester Corr. odbiera z Belgradu wiado­
mość, że posłowie mocarstw mają wręczyć rzą­
dowi serbskiemu nową z b i o r o w ą  n o t ę .  J e ­
den tylko rząd rosyjski nie dał jeszeze swemu 
posłowi p. T e r s i a n i  stosownych in stru k c ji 
To postępowanie Rosyi, która wzięła inicjatyw ę 
w ułożeniu noty, miało wywołać wielkie niezado 
wolenie miedzy reprezentantam i innych państw.

Dziś ma nareszcie przybyć do Bukaresztu peł­
nomocnik Serbii p. M l j a t o w i c z .  W towarzy­
stw ie jego udaje się tam gen. L e s z j a n  i n  jako 
deracha wojskowy. Podróż tych panów opóźniła 
się nieco, ponieważ żegluga na Dunaju jest obe­
cnie przerwaną.
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W  Greeyi panuje wielkie ofcui zenie przeciw 
Anglii. W  wielu miejscowościach odbyły się zgro­
madzenia ludu, na których wyrażono rządowi 
greckiemu podziękowanie za jego energiczną oo- 
'itykę. Na wyspie Kandyi uchwaliło zgromadze­
nie ludu rezolucję, obejmującą trzy punkta. W  
lierwszym punkcie domaga się ta ludność połą­

czenia Krety z G re c ją ; w punkcie drugim po­
wiedziano, że to połączenie jest warunkiem utrzy­
mania spokoju na Krecie; w trzecim punkcie do­
maga się ludność doręczenia tej rezolucji w ła­
ściwym rządom
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Kraków, 30 stycznia

Rada miejska zbiera się w poniedziałek, dnia 1 
lutego 1886 o godz. 5 popołudniu na nadzwyczaj­
ne posiedzenie. Na porządku dziennym: 1) Wnioski 
komisyi gazowej, spraw. r. m. dr. F  Jakubowski. 
2) Sprawy na porządku dziennym z d. 7 i 26 sty- 
omia 1886 postawione —  dotychczas niezałatwione,

DO Rady miejskiej w miejsce hr. Mieroszow- 
skiego, który złożył maudat, wejdzie p. Władysław 
B r u ś n i o k i ,  który w kole wyborczem małej wła­
sności miał najwięcej głoeów.

Odczyt. Jutro o godzinie 3 (a nie jak myloie a- 
fisze doniosły o godz. 4) odbędzie się w sali radnej 
odczyt prof. dr. Rostafińskiego „O listowiu ze stano­
wiska Darwinizma". O ile nam wiadomo, naukowy 
tytuł odczytu nkrywa rzecz niezmiernie zajmującą, 
nrozmaiconą doświadczeniami i przystępną dla ka­
żdego kogo nauka interesuje.

Odczyt p dr. Gustawa Karpelesa na dochód 
funduszu pomnika Kazim erza Wielkiego* i Stowarzy­
szenia wsparcia biednych uuzniów, odbędzie się w 
niedzielę d. 31 nm. o godzinie 4 popołudniu w lo­
kata szkoły miejskiej na Kaźmierzu. Dr. Karpeles 
będzie mówić o „Literaturze hebrajskiej".

M arszałek dr. Zyblikiewicz udać się ma nieba­
wem w podróż do Konstantynopola.

JE p. namiestnik Zaleski dziś rano pospiesznym 
pociągiem przejechał' przez Kraków ze Lwowa do 
Wiednia.

Dr. 08kar Schmidt, profesor zoologii, który w 
r. 188b powołanym był przez ministerstwo z Jeny 
do Krakowa, gdzie na nniwersyteoie jagiellońskim 
przez dwa lata wykładał zoologię i anatomię poró­
wnawczą, zmarł w Strassburgu w 60 roku żyoia.

P. Kazimierz Hofman krakowianin, zamianowa 
ny został dyrektorem opery warszawskiej.

Członkowie „Sokoła" krakowskiego za uchwałą 
Wydziałn nosić mają przy publicznyoh zbiorowych 
wystąpieniach wspólne oznaki w kształcie srebrnych 
sokołów, wykonanych podług rysunku T. Lisiewioza 
i wpiętych na piersiach z lewej strony.

Mylne pogł08Ki. Z powoau wieści o zamierzo- 
nem przybyciu do Krakowa L i s z t a ,  wiele o°ób 
pospieszyło do księgarni p. Krzyżanowskiego z za­
mówieniem biletów na koncert „Króla pianistów". 
Jestto jednak, jak dotąd, wiadomość zupełnie bez­
podstawna, którą wysnnto prawdopodobnie z zapo­
wiedzianego przyjazdu Liszta do Warszawy

Chwalebny projekt. Otrzymujemy następująoe p i­
smo :

Ponieważ w myśl ustawy przemysłowej zawiązało 
się stowarzyszenie restanratorów, hotelarzy, właśo’- 
cieli większych kaw iarń, łazienek T nomów za- 
jt-zdaycL, a tern samem dawniejsze „stowarzyszenie 
handlnjących alkoholami" rozwiązać się m usi, gdyż 
większość jego członków przeszła w skład nowego 
stowarzyszenia — poczytuję sobie za obowiązek ob 
jawió żyozenia znacznej iD>śoi ozłonków, aby szano­
wny Wydział Stowarzyszenia handlujących alkoho­
lami pozostałość kasową w połiwis na korzyść do­
tkniętych banicyą z Prus, a w drugiej połowic na 
pomnik króla Kazimierza Wielkiego przeznaczyć i 
dotyczącym komitetom przekazać raozył.

S. źioscnrweig.
Pruskie zapałki. P. m mo, że austryaeki prze­

mysł dostar cza # wielkiej iL-ści tanich i dobrych 
zapałek, coraz liczniej pojawiają się w naszych han­
dlach ulnbione zapałki ks Biamarka „German" li­
chego pruskiego wyrobn. Właśoioiele trafik i zakła­
dów handlowych nie powinni sprowadzać pruskiego 
wyrobu, który jesz e prócz tego jest stosunkowo o 
wiele lichszy.

Stłumiony pożar. Wczoraj wieczorem o godz 
5 7 i zapaliła się podłoga w mieszkaniu przy ulicy 
Floryańskiąj nr. 33. Eoergii straży pożarnej, szybko 
na nrejsoe pożaru przybyłej i pomocy hr. Antoniego 
Wodziokiego, mieszkającego w tym samym domu, 
zawdzięczyć należy, że pożar nie przybrał groźniej­
szych rozmiarów. Straż po wyrąbanin podłogi i ro­
zebraniu pieca, tlejącą się belkę ugasiła.

Z 8ądd. Pan Andrzej L u b a s z e k  zostanie z d. 
1 lutego uwolniony od sprawowania urzędu radoy 
przy tutejszym krajowym sądzie cywilnym i uda się 
do Rzeszowa dla objęoia prezydentury w tamtejszym 
sądzie obwodowym. Termin , w którym dotyohczaa 
pracował, obejmie radca sądu karnego p. Ma t y  as.

Prokarator p. B r a z  o u ud kilkunastu już dni 
nie nrzęduje z powodn choroby; zastępnje go sub­
stytut prokuratura p. Z a k 1 i k a.

Przed trybunał sędziów przysięgłych, kłóry jak 
donosiliśmy, rozpocznie swe funkoye w dn. 3 lute­
go, wytoczone zostaną sprawy: Maurycego Taub 
mana o oszustwo w dn. 3, Jędrzeja Miki o podpa­
lenie w dn* 4, Tadeusza W arhołka o zgwałceń.e 
w d. 6 lntego.

Rozprawie pierwszej przewodniczyć będzie radca 
sjdn wyższego p. C z y s z c z ą  n, drugiej p. K r z y ­
ż a n o w s k i ,  trzeciej p. N o w o t n y ,  radcy sądn 
krajowego. Dalszy porządek rozpraw nie został je­
szcze ułożonym.

Przy 8ądzie tutejszym a względnie przy innym 
sądzie kollegialnym opróżnioną jest posada radcy 
sądn krajowego. Podania do prezydynm sądn krajo­
wego woieść należy do d. 16 lntego br.

Robotnicy W magazynie krakowskim kolei Karola

Ludwika polierają tak małe wynagrodzenie, że te ­
mu nikt uwierzyć nie może, kto zna loh oięŻKą 
pracę. Robotnik taki musi 200 cetnarćw przenieść 
na swyoh plecach, aby zarobić 70 lub 80 ot. od 
tych 200 octnarćw. Kolej jednakże i tego mu nie 
wypłaca. Albowiem w r. 1883 wydała dyrekeya tej 
kolei rozporządzenie, w ktćrem obwieściła robotni­
kom, iż każdy z nich musi dziennie przynajmniej 1 
złr. 10 ct. otrzymać. Tymczasem rozporządzenie to 
wykonywano miesiąc lub dwa, a juź dwa lata u 
płynęły, jak robotnioy ci otrzymują zwykle po 12, 
13 lub 14 złr. na pół miesiąoa. Są zaś takie mie­
siące, w których zaledwie po 10 złr. .otrzymali, np. 
1 gruduia z. r. otrzymali po 11 złr., a 15 grudnia 
z. r., 1 i 15 b. m. po 10 złr.

Wynagrodzenie to jest tak nisme, iż niepodobna, 
aby dyrekoya była je ustanowiła, Inb wiedziała o 
tem, żo robotnicy taką zapłatę biorą za to, że na­
wet w każde święto przynajmniej przez pół dnia, 
a jak jest wieiki ruch, to i przez oały dzień dźwigać 
worki muszą.

Na Kochanowie pod Nr. 3, spadła cegła z gzym 
su i rozbiła miejską latarnię. Zwraca się uwagę bu­
downictwa miejskiego, że więoej oegiei wiszących 
na t m gzymsie grozi upadkiem, w razie którego 
mogłoby nastąpić niebezpieczeństwo dla przeohodnićw.

Schwytany złodziej. W handlu p. Laura, przy 
rogu Małego rynku i ulicy Stolarskiej, schwytano 
przy pomooy żołnierza policyjnego i pompiera stra­
ży pożarnej Lelka, złoozyńcę, który zakradłszy się 
przed zamknięciem skl pu, wybrał kwotę znaczną z 
kasy sklepowej, tytoń i inne materyały handlowe.

Sam0bÓj8tW0. Andrzej Tyczyński, lat 43 liozący, 
ze Złoczowa, tereyan szkoły sztok pięknych, ode­
brał sobie życie dnia dzisiejszego przed południem 
przez powieszenie się w piwnioy gmaohn sztnk pię­
knych. Przyczyną — niezadowolenie z życia. Do­
ktorowie Rybczyński i Tuszyński skonstatowali za­
szłą śmierć, poczem odwieziono zwłoki do zakładu 
medycyny sądowej.

Na uałem Powiślu panuje obawa, że nagła od­
wilż może spowoaowaó wezbranie rzeki. Z polecenia 
nrzędu budowniczego przerąbano pod mostem pod­
górskim w kilko miejscach lód, ażeby nie dopuśoió 
do tworzenia się zatorów.

Zapi8ki policyjne. Aresztowano: Pardelę W in­
centego za kradzież; Kochańskiego Franciszka za 
wybicie kilkn szyb kamieniami, rzucanemi z procy ; 
Poreubskiego Franoiszka za zbiegnięoie z pod do­
zoru policyjnego; Krzywdziak Katarzynę za kradzież 
g ę s i; Wojdę W ładysława, nałogowego żebraka po 
domaah, za natrętne żebianie; Kierdaja Antoniego 
z Krzysztopczyo za kradzież; Tokarza Józefa za 
kradzież z gablotki; Czyża Antoniego z Tłuczani za 
kradzież towarów w sklepie przy ulicy Siennej: 
Uznańskiego Szczepana i Zapiórkowskicgo Francisz­
ka za kradzież węgli z wozów; Susuł Maryannę za 
kradzież koszyka na targn i 24 osób za żebranie.

Eksped/tura c. k. s^dn powiatowego w Podgó­
rza z powoda braku sił i szczupłego funduszu nie 
może podołać swemu zadaniu. Skutkiem tego na 
podania, wniesione jeszcze w pierwszych dniach lipca 
roku zeszłego, a więc przed siedmin miesiącami, 
strony interesowane żadnej do dziśdoia nie otrzymały 
odpowiedzi i tak prędko nie otrzymają. Zalegają z 
ekspedyoyą nawet podania egzeknoyjne, przed kilkn 
miesiąoami wniesione. Stan ten jest nader przykrym 
dla stron, które przecież płacą stemple i mogą żą­
dać, aby ioh prośby najprostsze przynajmniej w etą- 
gu miesiąca załarwionemi i ekspedyowanemi zostały. 
Dyetarynsze obecni pracnją od 7 rauo przez oały 
dzień, bo i o pierwszej w południe można ich za­
stać w sądzie, jednak i  powodu, iż jest 4 referen­
tów, więo nawałowi praoy podołać nie mogą. P ię­
ciu lodzi p racuś w ekspedyoie, ale można sobie 
wyobrazić, za jaką zapłatę, gdy fnndnsz, na ich 
płacę wyznaczony, mies^cznie kwotę 90 złr. wy­
nosi.

Taka oszczędność wyohodzi tylko na złe stronom, 
które skutkiem kilkumiesięcznej zwłoki na ogromne 
straty narażane być muszą.

We Lwowie dnia 1 lutego b. r. urządza mło­
dzież szkół średmoh żałobne nabożeństwo w kościele 
00 . Dominikanów za poległyoh i straconych w po­
wstaniu w r. 1863—4.

Wczorajszy numer Kwyera lwowskiego skon­
fiskowała proknratorya za artykuł p. t.; „Zamaoh pru­
ski". Zarządzono natyohmiast wydanie drugiego na­
kładu.

M 0 8 t W płomieniach. Onegdaj zapalił się na 
Dniestrze most kolei skarbowej a mianowicie tego* 
urządzenie diewniane. Ogień, który w ozas ugasili 
robotnicy, zatrudniam przy konserwacji dróg, pow­
stał wskutek iskier, wyrznoonych z lokomotywy.

W katastrofie pożarowej na Jmowskiem we 
Lwowie zginęło, jak dotąd policyjnie skonstatowano 
47 osób.

Na bal do Miechowa, mający się odbyć dzisiaj 
na dochód szkoły miejscowej, wyrnszyło z Krakowa 
grono miłośników tańoa oraz muzyka p. Wroń­
skiego.

Paleśnicy i nauozyoiela Stefana Roehrensohefa w 
Piotrkowioaoh, rzeczywistym nauozyoielem szkoły e- 
talowej w Piotrkowicach.

Repertuar teatru  krakowskiego.

W n i e d z i e l ę  31 stycznia: „Teodora", dramat 
w 5 aktach 8 obrazach, przez W. Sardou, przekład 
Zygmuma Sarneckiego, mnzyka J. Massenet a.

We w t o r e k  2 lutego: „Dwio Matki", dramat 
w 9 obrozaoh, przez Oatnlle Mendcz, przekład Ja ­
na Arwina.

WMuofci matmę, literactie i T  .

— Z A k a d e m i i .  Komisya historyczna odbyła 
posiedzenia swoje 16 listopada, 23 grudnia i 26 
stycznia, na których zdająo sprawę i postępn wy­
dawnictw już rczpcczętyrn, skonstatowano najprzód 
że te wyczerpują w zupełności wszystkie fno- 
dnsze komisyi w lata< h najbliższych tak, iż żadnych 
nowych nawet najlepszych rozpocząć nie będzie mo­
żna, o ileby jaki nieprzewidziany zasiłek skąd nie 
nastąpił. Uchwalono następnie, że indei wszystkioh 
betów i aktów politycznych odnoszących się do wie­
ka 15, już drukowanych a rozrzuoonych p„ wielu 
publikacjach, który pierwotnie przeznaczono do po­
mieszczenia jako dodatek w 2-glm tumie kodein 
tatiohże listów niewydsnycL, ze względn na znaczne 
rozmiary indem należy wyd&ó oddzielnie i wprzód 
jeazoze, niż ów tom 2. In d d  ten jednsk, zredagowa 
ny przez prof. L e w i c k i e g o ,  nie będzie obejmo­
wał aktów pomieszczonych w świeżyoh publikacjach 
komisyi. Prof. Lewicki, który z polecenia komisyi 
porozumiał się z prof. Caro co do lej publikacji, 
oznajmił, że prof. C a r o  posiana zbiór tas obfi­
ty, iż mógłby stanowić cały tom 3, który też byłby 
gotów sam przygotować do druku; zaozem uchwalo­
no wejść w rokowania z prof. Gsro co do tego wy­
dawnictwa w przyzzłośoi, gdy faodnsze komisyi na 
to pozwolą. Następnie zajmowano się sprawozda­
niem dra A b r a h a m a ,  wysłanego przez komisyę dla 
poszukiwań w archiwum watykańskiem w Rzymie i 
uchwalono, ażeby je dalej prowadził w pierwszyoh 
miesiąoach bieżącego roku Ponieważ «aś bezimienny 
ofiarodawca złożyć Akademii 1200 złr. w tym oe- 
lu, aby w 300-letaią rocznioę śmierci Stefana Ba­
torego wydany został zbiór aktów i dokumentów do 
jego dziejów, zastanawiała się więo na konieo Komi­
s ja  nad takiem wydawnictwem, ze względu zaś na 
to, że fundusz ten nie wystarozy na ogłoszenie oa- 
łegc obfitego zbiorn taki oh aktów, zebranego jrzez 
ś. p. R y k a o z e w s  k i e g o  i X. P o l k o w s k i  e- 
g o, oraz na to, ż« częśoiowe publikacje podobne 
poczęły się mnożyć w ostatnich czasach (w Biblio­
tece Krasińskioh, Źródłach dziejowych), postanowio­
no wy ać również zbiór częściowy pod tytułem: 
Dyaryusee, relacye. listy i akta do spraw wo­
jennych Stefana Batorego, który obejmnje wyłą­
cznie rzeczy nie wydane dotychczas, a spisane w ję­
zyku polskim, takie jak Dyaryusz wyprawy pod 
Wielkie Łuki przez wojewodę Działyńskiego, rela­
cye działań woj-nnych przez Zborowskiego, dyaryusz 
sejmu warszawskiego 1581 r., listy Jana Piotro­
wskiego i f. p., i będzie w ten sposób uzupełnie­
niem cennego Dyarynsza wyprawy pod Paków przez 
tegoż J .  Pii trewskiego który j e  j  da* juź, dawniej 
rc yjski historyk Kojałowiuz. Wydania tego nowego 
zbiorn pamiątkowego dokona X. P o l k o w s k i .

tacyj powiatu wy oh. Pomijając niektóre postulaty za 
daleko idące, bo odnosząue się do wewnętrznej or- 
ganizaoyi banku austro-węgierskiego, komisya ban­
kowa przyszła do przekonania, że odnowienie przy­
wileju bankowego na lat 10 jest pożądanem, że je­
dnak domagać się należy przez rozporządzenie rzą­
dowe i porozumienie z bankiem:

a ) iżby do składu oenzorów filii bankowyoh we­
szli także znawcy z stanu rolniczego, w odpowie­
dnim potrzebie stosunkn ;

b) aby przymus firmowy co do weksli uchylono ;
c) aby orzeczono, że lombard na waranty ożyli 

zaliozki na surowopłody i przetwory, w składach 
złożone, dawane będą;

d) aby bank ułatwiając drobnemu przemysłowi i 
rolniotwu kredyt przez eskontowanie weksli spółek 
lnb przedsiębiorców poszozególnyoh, osobną dla ro l­
ników a osobną dla przemysłowców wyznaczył do­
tację i podnosił ją w miarę potrzeb lnb wy­
czerpania, bez dopuszczenia zastojn lnb zwłoki;

e) aby bank pomnażał filie w kraju, zamieniał 
kantory pomocne (Nebertslelhn) w filie g Izie tego 
okaże się potrzeba, nowe kantory czyli ajencje zaś 
ustanawiał tam. gdzie tego większy ruch handlowy 
lab szczegółowy interes przemysln miejscowego wy 
magać będzie;

f)  aby w pismach i korespondencjach ze strona­
mi i władzami w krajn, filie bankowe używały ję 
zyka krajowego.

Sprawozdanie to dosłownie odczytane, przyjęto do 
wiadomości, zgadzająo się na postawienie powyż­
szych żądań, przez komisy: bankową sformułowa­
nych. (Dok. n ast)

Nad Cłem od nafty, proponowanem przez Au- 
stryę, zastanawiano się w węgierskiem ministerstwie 
handlu dopiero dn. 28 stycznia, na specjalnej kon­
ferencji, w której skład wchodzili oprócz radoy mi* 
nisteryalnego L n d w i g a , jako przewodniczącego, 
radca sekoyjny M i h 1 o v i c z i A n d r e a t s z k y ,  
radca skarbowy T a r o o y, dalej jako rzeczoznawcy 
hr. P  a 11 a v i o i n i , jako przełożony stacji doświad- 
ozalnej chemicznej, prof. Lieberman i cztereoh dy­
rektorów wielkich raflneryj z Rieki i Budapesztu. 
Uchwały tej konferencji będą służyły za podstawę 
do instrukcji dla rokowań ugodowyoh w tej spra­
wie z rządem austryackim Go nehwalono, dokła­
dnie nie wiadomo; można się jednak domyślać, że 
w sprawie tej decydować bedz e wzgląd na dochód 
skerbu węgierskiego.

Mianowania Krajowa Rada szkolna zamianowała 
Stefana Kuptykę rzeczywistym nauczycielem szkoły 
etatowej w Cerekwi, a Rndolfa Wil.mka w Żarkaoh, 
nauczyciela Antoniego Wroniewicza w L!pnioy gór* 
nej rzeczywistym nauozyoielem szkoły etatowej w 
Lipnicy górnej, nanozyoiela Andrzeja Graszkę w

Oział ekonomiczny.

Sprawozdanie z posiedzenia krakowskiej Izby 
hanalowo-przemysłowej z d. 27 stycznia 1886.

Przewodniozący : Prezes Izby T. B a r a n o w s k i .  
Obeonyoh ozłonków 22

Po odozytaniu i zatwierdzenin protokółu z po­
przedniego posiedzenia przystąpiono do wyborn pre- 
zydyum na rok bieżąoy. Prawie jednogłośnie wy­
brano prezesem p. Teodora B a r a n o w s k i e g o ,  
wiceprezesem p. Alberta M e n d e l s b u r g a ,  a 
ewentualnym zastępoą przewodniczącego p. Gustawa 
B a r u  o h a.

Następnie p. G r a l e w s k i  jako sprawozdawoa 
dotyczącej komisyi przedstawił opinię co do termi­
nów. w których najwłaściwiej odbywać się powinny 
j a r m a r k i  n a  k o n i e  w Krakowie i uzasadnił 
konieozność odbywania tych jarmarków w miesiącu 
marcu i kwietnia bezpośrednio przed jarmarkami 
tarnowskiemi. P. Hermann R i n g e l h e i m  z Tar­
nowa wystąpił przeciw temu z przyczyny, że przez 
odbywanie jarmarków w proponowanych przez spra­
wozdawcę terminaoh, noierpiałyby oddawna ustalone 
jarmarki końskie w Tarnowie i domagał się, aby 
przy udzielenia opinii magistratowi krakowskiemu 
uwzględniono także żywotne interesa Tarnowa. Przy 
głosowanin jednak przyjęto znaozną większością 
wnioski p. Gralewskiego.

W dalszym oiągn posadzenia przedstawił szef 
biura dr. W e i g e 1 przebieg sprawy bankowej w 
właściwej komisyi i nbolewająo, że spraw t tak wa­
żna dla krótkości sesji sejmowej nie mogła byó 
traktowaną na pełnem posiedzenia, streśoił referat 
swój sejmowy o petycjach, wniesionych przez tak 
znaczną ozęśó towarzystw zaliozkowycn i reprezen-

Telegramy „Nowej Reformy".
{Frywa-w.)

Wiedeń, 80 stycznia. Izba adwokacka w Au- 
stryi niższej poda do Rady państwS petycyę o 
zniesienie owego dawnego przepisu policyjnego, 
na mocy którego pewien adwokat, za wyrażenie 
się swoje przed trybunałem  administracyjnym, 
krytykujące rząd, został przez policyę zacytowany 
i ukarany. P e ty c ja  powyższa zażąda obrony swo­
bodnego objawienia przekunań.

Wiedeń, 30 stycznia. Rozporządzenie m inistra 
oświaty o wpisach na uniwersytetach jest do­
piero początkiem szeregu rozporządzeń, które za­
mierza ministerstwo oświaty wydać zwolna w 
celu zreformowania uniwersytetów. Najbliższe roz­
porządzenia będą się odnosić <fo frekw eutacji i 
do egzaminów.

(Z  bvira koret[ondeneyjnego •:)
Wiedeń, 30 stycznia. Pol. Corr. donosi z Kon­

stantynopola: Nie potwierdzają się wieści o zabu­
rzeniach na wyspie Kaudyi. Usiłowania z ze­
wnątrz, zmierzające do wywołania zaburzeń, nie 
udały się zupełnie z powodu stanowczej niechęci 
miejscowej ludności.

Wiedeń, 30 stycznia. Dozorca więźniów Spitz, 
który rosyjskiemu radcy kolegialntmu. Greffeno- 
wi, dopomógł do ucieczki, został skazany na 
trzy lata więzienia.

Wiedeń, 30 Stycznia. Komisya budżetowa Izby 
poselskiej przyjęła załwierdzsjąco do wiadomości 
rozporządzenie cesarskie z 18 maja b. r. o udzie­
len iu  dalszych zasiłków ze skarbn państwa dla 
dotkniętych powodzią w G a l i e y i .

Poseł do Rady państwa Skopalik, zachorował 
dość niebezpiecznie.

Wiedeń, 30 stycznia. Wiener Ztg ogłasza kon­
cesję  na budowę kolei żelaznej z K o ł o m y i  do 
S ł o b o d y  B u n g u r s k i e j  (Bupy) oraz na bu 
Jowę od og tej kolei.

Petersburg. 30 stycznia. W edług pogłoski mi­
nisterstwo skarbu postanowiło utworzyć oddział 
urzędu cłowego na warszawskiej stacyi kolei N ad­
wiślańskiej , aby towary zagraniczne, idące od 
Odessy do W arszawy nie potrzebowały opłacać 
cła wyłącznie w Odessie. (Wiadomość tę podaliś­
my już dawniej)

Ateny, 30 stycznia. Doniesienie ogłoszone przez 
paryską Ag Havasa, jakoby rząd grecki posta­
nowił zmienić dotychczasowe postępou anie swoje 
i zastósować się do życzeń mocarstw —  jest zu­
pełnie zmyślonem. Ani król, ani rząd grecki, 
popierany przez opinię publiczną, nie uczynili 
dotąd mc, coby wskezywało na jakąkolwiek zmia­
nę ich dotychczasowej polityki.

Sofia. 80 stycznia. Reprezentanci mocarstw

otrzymali instrukcje co do wystąpienia zbiorowe­
go wobec rzędu bułgarskiego z upomnieniem się
0 rozbrojenie. Reprezentant rosyjski nie otrzymał 
jaszcze dotyczących instrnkcyj.

Belgrad. 30 stycznia. Mijatowicz odjechał dziś 
do Bukaresztu. Jako sekretarz towarzyszy mu p. 
Zankowicz.

Paryż 30 stycznia. Koujisya am nestyjna wy­
słuchała zdania Demole’a i F re y c in e ta , którzy 
upraszali komisyę, aby żądanie powszechnej amne- 
styi odrzuciła. Rząd bowiem uważa er obecnych 
stosunkach za rzecz szkodliwą, g d /b y  ułaskawie­
niom żądanym nadano charakter am nestyi. Frey- 
cinet przyrzekł, że rząd ile możności powiększy 
liczbę ułaskawionych. — Po tych wyjaśnieniach 
komisya poleciła sprawozdawcy ułożyć referat, 
oświadczający się przeciw amnestyi.

Londyn 30 stycznia. Królowa powierzyła Glad- 
stone’owi utworzenie gabinetu.

Madryt, 80 stycznia. Odbyła się tu  manifesta- 
cya robotników, szukających z&rcbku. Prefekt 
miasta przyrzekł wyszukać dla uich zajęcie, a ro­
botnicy rozeszli się spokojnie.

Berlin, 30 stycznia. Bal subskrypcyjny odbył 
się wczoraj w obecności cesarskiej pary, następcy 
tronu, jego m ałżonki, tudzież książąt i księżni­
czek cesarskiego domu. Cały dwór obszedł salę 
balową, pr/.yczem cesarz, kteiy wyglądał zdrowo
1 był w dobrym humorze, witał się z nieklóremi 
z obecnych osób.

O d p o w ied z ia liij R ed ak to r 
Ifuleusz Romanouricz. 

W y d a w ca : I>r. Lesław Borońbki.

Rubryka „Nadesłane" nie pochodzi! od Reńak 
oyi, która ta i  żadas] adpowiedziano&oi za nią 
nie przyjmuje.

S T A D E 8 Ł A K E .

Przewodnik po Krakowie.
Porębski i Zimler

(d a w n ie j J ó z e f  R iedel) R yńsk. 
M s g a i y a  t o w a r ó w  d a m * k i c h .  

Aparata kościelne i t  d
Spis towarów na żądanie rozsyłają opłaeo"v
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Nadesłane.

Szanowna Redakcjo 1 
W nnmerze 21 Ceasu w kronice znajduje aię 

podziękowanie W go Ksawerego Konopki imieniem 
Komitetu opieki nad Weteranami i wygnańcami z 
Prns, złożone p. Salomonowi L!?blingowi za odstą­
pienie na rzeez wygnańców z Prns należącego mu 
się 20 % dochodu z przedstawienia z 4 stycznia br.

Podziękowante to nzyskanenf zostało wskutek nie­
prawdziwych przedstawień p Salomona Lieblinga. 
alac.riem z przedstawienia, w dnia 4 styoznia br 
na korzyść wygnańców z Prns odbytego, ani jeden 
grosz mu się nie Baleiał, gdyż według umowy z 
nim zawartej podpisany miał zastrzeżone dwa p r z e ­
stawienia, od kiorych p. Lieblingowi żaden procent 
się nie należał, & jednem z tyoh było właśnie 
przedstawienie z 4 stycznia.

P. Salomon Liebling nic więo n i' ofiarował na 
korzyść wygnańców, bo uawt-t wnióbł dnia 8 sty­
cznia 1886 do L 916 podanie przeciw podpisane­
mu. w kiórem żądał e*?zebncyi o t e -20%, i kary 
w kwooie 100 złr. za niewypłacenie mu takowych, 
ale ok. Sąd deleg. miejebi zezwolenia na tę egze­
kucją odmówił.

Podpisany zł. żył nawet 20 % i owego przedsta­
wi dla p Salomona Lieblinga a Wgo dra Fau­
styna Jakubowskiego, lecz adwokat dr. Unger o- 
św iadezjł, iż samych pro en'ów bez kary nie 
przyjmie.

Gdy jednakże Sąd nie zezwolił na egzekucję i 
p. Lieblingowi nic cię nie należało, postanowił ode­
grać rolę ofiarodawcy za darron.

(193 1) Karol Merkd.
W/łBHI

Nadesłane.

Słabości wszelakie, szczególnie rozdrażnienia 
nerwowe padaczki, dolegliwości żołądkowe, ner 
wowy szum i kłucie w uszach, oraz  tępość 
słuchu, bole głowy, migreny, bladaczka i pora­
żenia doznają wyleczenia za pomocą nasze* sł«- 
wnej, racjonalnie pewnej metody. U słabych na 
płaca i na aatmę osiągnęliśmy po czterotygodnio 
wem leczeniu skutek cudowny. Szczegółowe sp ra­
wozdania prosimy przesyłać do nas z wszelkiem 
zaufaniem z dołączeniem marki na odpowiedź.

Prywatna klinika „Freisalu w Salzburgu.
1528 5 52 (Austrya).

Kraków, aula 30/1.
bez bieżącdgo kuponu.

Ruble papierowe rossyjskie . za 100 rubli 
Marai niemieckie. . . .
Kupony srebrne . . . .
Dukat nowy ważny . . - 
20-tu frankówkL bota .
6% Pożyczka kraj. galic .. 
t 1/, % Pożycza- b a j  galic.

Obligaeye indemn. gal. za złr. 100 L  m. 
4V, % Listy .-staw. F w i  kraj. za złr. 100
5^  Obligi kom unalne.....................I F-mis.
4% Listy zast. Tow. kred. ziem....................
* *  .  ,  .  .  ,  * U. Ser.

100 mar.

. za złr. 100 
- .  .  100

■ t
Banku hip.

z prem. 10 % 
zwr. -a 40 lat 

. za rubli 100 
„ . 1 0 0

KrOL Pol. 
id* .

„  dnia 20/1.
|cego kuponu. 

gaL (dywid.) na zł. 200 
ziem. za zł. 100 

.  .  100 
ijow. ,  ,  100

płacą iądsją

123 50 124 26
61 50 —

5 85 6 ___

9 95 10 05
102 — 108 —

90 76 91 50
103 — 104 —

91 75 92 75
97 ___ 97 76
91 — 92 —

87 75 88 50
100 ___ 100 75
102 26108 —

98 75 99 50
96 40 97 25
97 25 98 50
89 90 *m

278 277
99 90 100 60
91 92 ___

92 — 92 50
97 _ 97 60

108 75 104 50
91 ___ 92 —

t i>7 25 92 r

W a r s z a w a ,  d n i a  2 0 '1 .
bez bieżącego kuponu.

5 % Listy zastawne z r. 1Ó69 za rubli ] 0 ) 
Listy likwidacyjne . . . „ „ 1 0 0

5 % Listy zast. Warszawy I. Em. „ „ 100
3% ,  . .  n* . . » 100
5 % . ,  ,  HI. . . .  100
5 % „ „ I, IF* n n n 100

W iedeó, dn ia  20/1.
OBLIGI DŁUGU PAŃSTWA 

bez bieżąoego kuponu.
Renta auetr. papierowa ab 16*/, za złr. 100 

,  ,  srebrna „ » » 190
,  ,  złota . . . • ■
, ,  pap. nowa ,  ,  100

Losy z r. 1854 na 250 złr. ab 20 °/„ *al00 
,  ,  1860 ,  500 ,  .  .  100
.  .  1860 ,  100 .  ,  ,  100
,  ,  1864 bez % - .  .  100
.  .  Iw 4 bez % pół .  .  100

3%
3%
4%
3%

5>
3%

OBUGACYE KORONY WĘGIERSKIEJ. 
1% Renta złota n - 1000 złr. . za złr. 100
3% papierów, , 100
5 % Obi. w. > .to. z 1876 w zł. ab 10%eso. 100 
Pożyozka prem. węg. po 100 złr. ,  ,  100

.  » i  • 50 .  .  .  100
r S  Lwy O taM ie (TheUs- «eg.) .  ,  100

plocą | iĄd.jĄ

84 15 
84 25 

112 —  

101 25

140 25
n o  _
170 60 
169 —

10. 45 
92 90 

112 50 
118 -  
117 75 
123 40

98 80 
90 -  
95 25 
94 26 
94 10 
98 75

OBL1GACYE INDEMNIZACYJNE.
5 % Obi. ind. ab 10 % ese. Galieyi za iOO m. k.
3 % » » . 10* . Buków. . 100 , .
3% , , , 7% n Swdrn. » }00 ,  ,
5% . . .  7% .  Węgier. ,  100 , ,

RÓŻNE INNE POŻYCZĘ
5 % Losy Donan-Regulir. z 1J70 z: - ntukę 1
5% Pożyczka „ z 187o > ■ J
8y Serbska poż. pr. po 100 fran., 1
0% Losy Tureckie pr.„ 400 » .  .  1

84
84-

li2
101
129
141
14*
71

169

101
98

l is
116
118

88

76

50

płacą | tądąją

108 75 
108 -  
103 70
108 i i

116 75 
104 -  
8 70

LISTY ZASTAWNE.
i lU% Bank krajowy galioyjski « 
6 £  Banku hipoWrnegr galic 
5 *  ,  hip. gal. z 10% pr
6 % ,  ,  ,  AO-lsŁ •
6% Zakł. kred. z. w KraŁ 18-1 
7 % ...........................
6*  • » •  „* * ;41/, % Boden-Credit allgem. ost.
3% Boden-Cred. allg. ust. z pr. 
4% Galio. Tow. kredyl ziemek.
5 % Gal. Tow. kred. ziem. stare 
5% Banku austro-węgierekiego 

60 47,% .
4% •  • » ,
4% Budni kip. węg. * pr«u<

złr. 100
iOO
.00
100
100
100
100
100
100
iOu
100
100
100
100
100

)04 60 
104 — 
104 15 
104 50

117 25 
L04 50 
82 20

17 50 .8 —

5%
5%
4'-/,
5%
4%
4%
4%
5%
8%
»«
2%
0%

lOz 50
99 25
97 — 
99 -

101 -  

99 50 
125 -  
99 -

100 -

lT2 40 
MU
98 70 

'01 50

OBLIGACYE PIERWSZEŃSTWA KOLEI
Albrechta . . . d l  W  alk. u  100 
Ferdynanda półnoen. n t  300 , .  100

%Kar L. Em. z 1881 na 300 ,  ,  100
Koszyoko-Bog„_ ,  200 .  ,  100
Lw.-Cser. 1 1884 300 z. ab 10% za 100 
Lw.-Czern. z 1884 na 800 złr. „  100 
Rudolfa w złoeie. ,  200 „ „ 100
Siedmiogrodzkie . „ 200 ,  „ 100
Lomb. rgadb.) „  500 fr. za sztukę 1 
P~m.-Lup. I. Em. 5 00 złr. za złr. 100 
.-terdos y . . ia 300 „ „  „ 100 
HenrM.-Szl. C.-B. 810 ,  .  100

L O S Y .
50 Kred. dla handlu i praem. na 100 złr. w. a.

Klary ...........................
75 4% Tow.iegl.Dnn. ab 10%

97 75 Krakowskie . . ■
100 Ofner (miasU Budy)
101 50 Czerwonego Krzyża austr.
99 75 * n w«g

126 — Rudnlfa 
69 60 Stanisławowskie.

100 5f 47,% Tryestyńskie 
4%

102 89 
102 75
96 10 

10*

40
100
2G
40
10
5

10
20

100
50

m. k. 
w. a. 
w. a. 
w. a. 
w. a. 
w. a. 
w. a. 
w. a. 
m. k. 
w. a.

100 25 
105 75 
IGO 80 
100 40 
82 -  
89 26 

12z 75 
99 -  

158 — 
100 -  
98 60 
74 - -

176 50 
41 75 

115 -
17 59 
44 75
18 90 
8 50

19 -  
25 75

Y8S -  
67 -

100 75 
106 21 
100 80 
")1 -  
82 50 
90 -

99 50 
158 50 
100 25 

99 30 
75 -

feyGp, j Octot.

W— 
T— 

15 
21- -  

14-50 
42.80

22 —  

10—

9.81 
152so
10-50 
18-50 
18
11-60 
7-94 
9-50 
9-94

80 fr. 
7 fr. 

8 9ÓI81' -  
19 50 
26 50 

184 
69

177 25 
42 25 

116 50 
18 — 
45 25 
14 20

100
160
200
200
600
100
200
200

1050
im
21P
-C(
200
200
200
200
20C
200
500

zł.

Î jwid. AKCYE BANKOWE.
Anglobank . . .  . . na 200
Bankrerein Wiener . . . ,
L rtiy t. dla handlu i przem. . 
Kreditbank węg. allgem. . , 
Laenderbank (50% wpł.) . , 
Austro-węgiersbie . . . .
I dianbank..............................
Galio. Bank hipowoznj . .
Bana kredytowy krakowski ,

AKCYE KOLEJOWE.
Alfóld-Fiuma.......................na
Ferdynanda Półnoen.
Franciszka Józefa . .
Karote Ludwika . . .
Lwowsko-Czemio w.-J aeey
Elżbiety.........................
Koszyoko-Bogumińskie .
Rudolfa..........................
Siedmiogrodzkie . . .
Staateeisenbahn . . .
Lombardy (Sudbahn) .
Żegluga na Dunaju . .

W A L U T Y .
Dukaty pełne ważne . . ■ . ijl sztukę
20-to Frankówki.......................... „ .

804 60 305 — 
119 — jHO SO 
Sl>8 — 870 — 

79 20 76 70

20-to Markówki 
Pół-Impeiyały ros. 
Funty szterlingi . 
Bankuow włoskie 
Buble paptoeu -

pełne ważne

114 80 
110  —
298 90

115 40 
110 40
299 20

186 -  
2816 -  

21, 75

186 50 
*815-
212 25

219 60219 75 
227 75228 85 
U s i<
149 27
3JT* 25
184 50 
263 50 
13b 50 
476 -

248 76 
149 75 
lŁb 50 
185 -  
263 75 
182 76 
478 —

6
’ 0 — 
12 87 
10 30 
1/  60 
49 90 

123 26

5 95 
10 01 
18 M 
10 32 
12 65 
60 -  

128 76

07616911
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Wyszedł Nr. 2 R A D AA M A W A A Stowarzyszenia pożyczkowego i oszczędność
A U  A 1U A D  A  WZAJEMNA POMOC11
pisma humorystycznego 

ill ustro wanego,
wychudzącego pod redakcją  

K . B a r to s z e w ic z a .
Zaw iera m iędzy innem i illastrowaną „Po-1 
d ió l p. atefana A lrykańsk.ago do króla | 

Amafinfin. “
C e n a  N r  u  2 5  c n t .  

Prenum erata roczna w Krakowie 5  złr. 
(z p n esy łk ą  6  złr.), półrocznie 2  złr. 
5 0  et. ęz przesyłką 3  ź ł£ ), kv*»i talnie 
1  złr. 2 5  ct. (z przesyłką 1  złr 5 w  ct.). 

Adres Bedakcyi:
K. Bartoszewicz, Hotel Saski.

194 1

Za ułom m .
KSIĘGARNIA POLSKA |

w e  L w o w i e  (14, plac Halicki) 
wyprzedaje resztę swoich zapasów:

Książek do nabożeństwa i treści religijnej; 
Książek dla młodzie/y, dia dzieci i dla ludu; 
Powieści, romansów, podróży, poezji, dramatów; I 
Dzieł historycznych, literack en, ekonomicznych; | 
D sł przyrodniczych, filozoficznych i t. d 
Szkoły i nuty na fortepian i do śpiewu;
Globusy, mapy, alasy;
Obrazy, fotografie, drzeworyty, litografie;

za połowę ceny katalogowej.
Księgarnia Polska we Lwowie.

170 1 1

U c z n i a
do praktyki handlowej z ukończoną 2 g ą | 
klaBą gininazyalną lub realną, m oralnej! 
konduity  i w racńunkach biegłego, przyj-1 

mie A .  W .  G r o t  w Sokalu.
.-i 159 1 3

Asystent farmacyi
poszukuje od 15 marca umieszczenia. Łaskawe | 
zgłoszenia uprasza przesyłać pod lit. H .  B .  

na ręce WP. Wyrobowej pod „Baranami*
w Krakowie. 190 1 1

Nauczyciel, któryby się podjął I 
przygotować ucznia | 

z 1 realnej, znajdzie umieszczenie. - 
Bliisza wiadomość w dniu 31 b m. 1 1 
następnych pod hlr. 2 w Hotelu Polsk m.

189 1

tworzyłam w Tarnowie przy ul. Kra 
kowskiej Nr. 23 konces. Biuro wywia­

dowcze i polecając się łaskawym wzglę­
dom  P . T, Publiczności, óznajmiam, iż I 
za nader umiarkowanym wynagrodzeniem | 
umieszczam guw ernantki, guwernerów, 
bony różnej narodowości, panny skużące,! 
gospodynie, oficyciistów i sługi wszel 
U' go rodzaju.
187 l  3 L u d w i k a  Ż u r o w s k a .

C Ł
ulica Dietlowska.

W niedzielę d. 31 stycznia
o 4 godzinie popołudniu

w i e l k i e  p r z e d s t a w i e n i e
po zniżonych cenaoh 

Miejsce w loży 1 złr., Miejsce rez. 80 ct., 
I miejsce óO c t . 11 miejsce 30 ot.,

111 miejsce 15 et.
Dzieci i wojskowi yłacą na I i ii miej­

sce połowę ceny.
Wieczór o godz. 7 1/,

galowe przedstawienie.
Pierwsza walka o nagrodę między atletą 

p. 6. Wfiueohuttel a wyrobnikami pp. Abra­
hamem Linbtheilem i Majerem Wolfem.

Pan Wiinsehuttel zapłaci temu. kto go 
według zasad zapaśnicc.ra przewrócić zdo­
ła, 100 złr. Zasa ly zapaśnictwa przed 
każdą produkeyą odczytane, a oi rócz tego 
na programach umieszczone będą; co do 
drugego zapaśniciw rozdano będą oso­
bne :arski.

W poniedziałek d. I lutego
w i e l k i e  p r z e d s t a w i e n i e

z odmiennym programem.
We środę dnia 3 lutego 

w i e l k i e  n a d z w y c z a j i i c
galowe przedstawienie

na dochód sławnego Amerykanina pana 
Fr. Juoke.
Z n a jw y ższ y m  sza c u n k ie m  

C. Merl.el.
152 2 dyrektor.

► o o o o o o o o o o o o

8ZAMPAK9 
kryształowy

po cenie

r
o  

s
złr. 2 do złr. 3.50

wysyła
J. L. Ameiseu

w Krakowie, ul. św Gertrudy, 25. 
Kupcom udziela rabatu 

Agenci poszukiwani. 131 6 0
O O O O  0 0 0 3

Resztki sukna
(3—4 m euy) w różnych kolorach, wy­
starczające na kompletne ubrania męskie, 

przesyła za pobraniem: 1 resztkę za 
złr. 5.— lżó  2 24

L .  S t o r c l i  w  B e r n i e .
NlepoJobająoe się przyjmuję napowrót. 

Próbki darmo i opłatnie.

„WZAJEMNA POMOC*
w P O U O Ó B Z U

zaprasza Członków Stowarzyszenia na

OGÓLNE ZGROMADZEN IE
odbyć się mające 

w niedzielę dnia 7 lutego 1886 r. o godzinie 4  popołudniu 
w sali Rady miejskiej.

1 .
2 .

3.
4.

wuiosek o udzislei e

192

P o r z ą d e k  o b r a d :
Sprawozdanie Zarządu z czynności za rok 1885.
Sprawozdanie Wydziału sprawdzającego i 
Zarządowi absoluloryum.
Wniosek Rady w sprawie rozdziału czystego zysku.
Wybór 1 członka Rady i 1 zastępcy 

b. Wybór 3 członków Wydziału sprawdzającego i 2 zastępców. 
6. Zmiana ustawy Stowarzyszenia §. 25 30. 31. 39. 42. 43.

Sekretarz Prezes.
E m il Jordens. 'FI. N owacki.

C. K. UPRZYWILEJOWANA FABRYKA BIELIZNY

M . B e y e r a  1 S p ó łk i
g f *  S u k i e n n i c e  Nr© 13—14 Sr K r a k o w i e

^  naprzeciw kościoła N. P. Maryi,
poleca swći wielki skład bielizny dla Panów, Dam i dzieci, zrobionej z najlepszego ;a- 
tunku płótna i szirtipgu; także wielki skład płótna, bielizny stołowej, rę<' - ... i . I l_t n a n n ii rrtTTYT/. eomlo n i n iri ̂ UJo uesa i ozirtingu w każdej jakości, 

u  L e n n

czników, chustek 
po nadzwyczajnie niskich cenach.
i k «

ł /4 prnwdzl- 
najlepszym

Koszulejr lepszym gatunku z haftem ręcznyir i 
złr. 3, 3 75, 4, 4 25 do 5. ' 1 kł

Koszule w najlepszym gatunku i różnych ro­
dzajach z łr . 3'80, 5 1 6 .

Majtki damskie.
Zwykłe 90 ct., ozdobniejsze złr. P20, z ha- I 

ftowan. szlarkami złr. 1'80, 2‘10, 25u  i 3. j  

Z barohautu gładkie złr. D60 i 1'75. 
Haftowane ozdobne albo okładane piką złr. 

2-50 i 2-75.
Spódnice dnmskle.

Zwykłe od złr. 1-60 do 2, z dobrego szy­
fonu złr. 2’50 do 3'50.

Z haftować wstawkami złr. 3’50, 3 '75 ,4 i 5 . 1 
Spódnice z trenami z wstawkami lub bsz | 

wstawek złr. 4'50, 5, 6, 7-50 i 9.
Spódnice z b a rch u u , gładkie, złt 2 i 2*50. 
Haftów, ozdobne okładane piką złr. 3'50 i 3'35 

Kaftnnlki.
Z szyfonu zwykłe 1 złr., lepsze zlr. L50, I 

z wstawkami haftów, od złr. 8*25 do o'5C, 
z barchanu głacLue złr. 1’20, -75 i  1'90. 

Haft. ozdob. lub okłLd-ne piką złr. 290 i 3‘20. | 
Koszuie męzkle.

Z najlepszego angielskiego szyfonu : gorsem I

fładkim albo z listewkami zlr. 1'50 2, I 
■50.. 2 75 i 3.

Z dobrege płótna rumi ur kiego albo holend. 
złr 2-GO, 3-50 i 4.

Kalesony mrzkle.
Z angielskiej p ik i, wszelkiej wielkośei od 1 

złr. 1*25 do 1'40.
Z dobrego cienkiego płótna od i ' 60 do 2’50.

Wielki wybór pończech damskich białych I kolorowych, Jakoteź mszkieb skarpetek w ró­
żnych gatunkach i kolorach.

Za wszelki u nas zakupiony towar ręczy się, oo się nie podoba, odbieramy, zamieniamy 
albo wypłacamy za to crłkowitą należytość. To dobrowolne prze" nas przyjęte zobowiązanie | 
daje każdemu kupująoemu pewność, że nasza nsługa jest skorą i rzetelna, i że naszeceny | 

74 4 4 ^ez konkurencyi. 2  wysokim szacunkiem

Filia: M. BEYERA i Spółki.
Skład fabryczny towarów płóciennych, zapas gotowej bielizny i wypraw ślubnych' 

W KRALOWIE, Sukiennloe Nr. 13—14, naprzeciw kościoła N. P. Maryi.
Są w zapasie całe wyprawy ślubne, a kosztorysy tychże udzLla się bezpłatnie.

Kołnierzyki ni akie i damskie w doskonałym 
gatunku za l/i tuzina złr. 1‘20 do 1'50. 

Mankiety inę; kie i dam. za fi par złr. 180 do 2. 
*/i tuzina lnianych chustek do nosa ct. 90, 

1-20, 1-40, 1-70 do 4 złr,
*/i tuzina prawdz. francaskich batystowych 

chustek do nosa złr. 2, 2*50, 8 do 6 .
:j, tuzina angiels. batyst, chuutek do nosa 

z najmodniejsz. brzegami w różnych kolo­
rach ot. 60, zł. 1, 1.20 do 3.

1 sztuka (37 łok. albo 231/* m ) dobrego 
płótna lnianego zlr. 6 50, 7*50, 9, 10 i 12. 

1 sztuka (37 lok. albo 231lt m.) */4 i */6 szla- 
skiec„ płótna złr. 10, 1150, 12, 12 50, 13, 
14 i 16.

1 sztuka (63 ł. albo 39 m ) 8/4 holend. weby 
zł. 21, 23, 25, 28, 30, 37, 42 i 50.

1 sztukn (63 ł. albo 42 m.) •/, i 
wego rumbursklego płótna w 
gatunku od zł. 22 do 60.

1 tuzin ręczników lnianych od złr. 4 do 12 złr. 
1 sztuka */4 lnianego płótnu na 6 przeście­

radeł bez szwu od 3łr. 15 do 21.
Szyfon na bieliznę męską i damską od esntów 

25 do 50 ct. zr. men 
Serwety różnej wielkośoi cd */4 do 10/4 i I8/4 

jLk na i_niój, o l 150, 2, 4 złr.
Garnitury lniane do nakrycia stołu na G do 24 

osób, wybór ogromny od złr. 3'50, 5, 7, do 50.

Koszule damskie.
Z szyfonu złr. 110, z haftem wzorów złr. 1'85. 
Z dobrego holenderskiego aloo ram bunkiego 

płótna z listwą na przodzie lub do napina­
nia na ramieniu, złr. 2*50 do 3*20.

FABRYKA i SKŁAD
robót po złotniczych i rzeźbiarskich 

Aleksandra Krywulta
w Krakowie, ul. Floryańska 1. 1,

poleca do tegorocznych premij wielki wyhćr B A J U  złoconych, ozdobnych 
rzeźbą, oksydowanych, czarnych i dębowych, a zarazem oprawia takowe 
na sposób obrazów olejnych lub za szkło na żądań e G e n y  ram począw­
szy od zła. 3 do 10. Odbiorcom ram w większej ilości odstępuje się 10°/o- 

Zakład w y a b ia  w różnych stylach i emy, stawia nowe ołtarze i re­
stauruje siarę, oraz amboDj, feretrony, słowem wszelkie roboty, wcho­
dzące w zakres fabryki. 87 8 15

6  O • O O iS * C 'O

ODEZWA
do P. T. Pań.

1
i
l

zadziwiająco tanie!
są moje. przez I  w ie d e ń ­
ską fab ry k ę  chustę!; dam ­
ski h na powszechnej wy 
stawie wiedeńskiej pre­
miowaną, wyrabiane, naj­
nowsze. ' cudownie piękne 

i jak najlepsze

wiedeńskie
chustki danuskie na giowę

w *  p o  1  z l r . ,

wiedeńskie chustki damskie do okrycia
{ 0 1 *  P °  z l r *  1 * 8 0 ,

w najwspanialszy h larwach i najpiękniejszych odcieniaci. jak bordeaus, grani!, gens- 
darme irałe, szare, pstre, szkockie, tureckie, czerwone, brunatne, czarne, niebieskie 
i t. d. i t. d., w 6o najładniejszych fasonach.

Moje chu ;ki d-niskie na głowę i do okrycia są najbardziej elesanckie i najmo­
dniejsze d 'a każlej pani — w domu, na ulicy, na przechadzce, na balu i t. p., a przy- 
tem są b&.dzo ciepłe, a zatem na zimę i na wiosnę równie praktyczna i piękne.

Dlatego każda pani niechaj się spieszy z zamówieniem, bo cały zapas skutkiem 
ogromnego zamawiania będzie wyczerpany.

Przy zamawianiu proszę podać wyraźnie adres, i dokładnie oznaczyć farbę i ga­
tunek onustki. Rozsyła się za pobraniem pocztowcu lub z:, gotówkę.

Jedynie i wyłącznie w tym gatunku w
Wiener Damen-Tiicher-Fabriks-Niederlage

A n t o n  G a n s ,  Wien, III, Kolonitzgasse t i r .  8 . 13 3 3

U n i k a m i  Z w i t k o w e j  w  ik a fc s w i* .

WALNE ZGROMADZENIE 
T O I T A R Z Y i T W A

kredytowego Rękodzielników i Przemysłowców
w Krakowie

odbędzie się w Jniu 28 Luiego b. r. w sali Rady Miasta o godzi­
nie 3 po południu.

Porządek posiedzenia: 1. Otwarcie posiedzenia przez Prezesa. 
2. Sprawozdanie Dyrekcyi. 3. Sprawozdanie komisyi kontrolującej. 
4. Udzielenie Dyrekcyi absolutoryum. 5. Wybór czterech członków 
Rady Nadzorczej. 6. Wybór dwóch Dyrektorów. 7. Rozdział zysku 
8. Wnioski.

Kraków, d. 26 stycznia 1886.
Prezes Rady Nadzorczej 

166  3 3 Teodor B aran ow sk i.

Marka ochr.

SZAMPAN
l l i Ł i  «  C #

Jedyny skład dla Zachodniej Galicyi w handlu Win 
i Delikatesów p.

E D W A R D A  F U C I I S A  w  K r a k o w i e
p rzy  G łównym  R ynku . 71 6

i

Ogłoszenie.
Ponieważ wojna 

seibsko - bułgarska 
wskutek interwen­
c ji ces. kr. austro- 
węgierskiego posła 
w Belgradzie zanie­
chaną została, za 
tern zmuszony je 
stem eały mój ol 
b r z y m i,  na celi. 
wojenne przezna­

czony
S K Ł A D

derek na konie,
sprzedawać za jakąbądź cenę. Derki te mają 
185 cm. długości, 115 cm. szerokości, a zrobione 
są z wełnistej, bardzo grnbej materyi, i dadzą 

się dobrze użyć na ko łd ry . 
Sprzedaje się sztukę po złr. 1 . 5 5

za pobraniem.
Derki fiakierskie

jasnoiółte tło z czarną lub czerrroną obwódką, 
180 ctm. długie, 115 ctm. szerokie, za sztukę 

z ł r .  3 .5 0 ,  dopóki zapas starczy. 
Niepodobające się przyjmuje się bez wszelkiej 

przeszkody.
Listy proszę adresować: 169 1 3

Orif?nt-Expori-Bureau,
W i e n ,  F a v o r i t e n .

Świadectwo. Św. Biuro Orient-Ezport I Upra­
szamy o nadesłanie nam odwrotnie jeszcze 30 
sztuk derek z pobraniem kolejowem. Puszta 
Zic^ydorf, Holenderskie Tow. rolnicze 

Telegram. Orient-Ezport-Bureanl Przyślij Pan 
bezzwłocznie znowu 14 sztuk derek.

Hr. Apony, Nagy-Apony.

R ó s l e r a  
woda na zęby i do ust
jest niezaprzeczenie najlepszym środkiem na 
b ó l  z ę b ó w , oraz do o t r z y m a n ia  i  c z y ­
s z c z e n ia  z ęb ó w . Ta oddawna wypróbowa­
na i słynnie uznana w oja do nst nsawa z nst 

równocześnie wszelką niemiłą woń.
1 flaszka 35 Ot.

B .  T u c h l e r ,  aptekarz,
W. Bóssler’8 Nachfolger, 

w Wiedniu, I. Regierungsgasse 4. 
Tylko prawdziwa w K ra k o w ie  n E. Stock- 

mara apt., A. Siedleckiego aptek., W. Redyka 
apt.; w T a rn o w ie  U A. Bergera; w J  is le  u 
Romualda Palel apt.; w K o ło m y i u W. Dą­
browskiego; w W arez  u B. Krzywobłockirgo 
aptek. 110 2 10

W i e ś
z dobi mi grurnami j budynkami, niedaleko Kra­
kowa, lo sprzedania lub wydzierżawienia.

Folw&rK 1 milę z Krakowa do sprzedania 
lub wydzierżawienia nu lat 6 .

Kdm ienica -pięfl-owa, bardzo dobra i in­
tratna, do sprzedania.

5000 z łr . w. a. potrzeba pożyczki ni hi­
potezę kemiemcy w K.-howL'.

Rządcy, pisarze, leśniczowie, subjekci i t. p. 
z kaucjami i bez, są do umieszczenia.

Posyła do wizy paszporta i t. p. czynności 
załatwia Biuro komis, inform. Wł. Jaworskiego 
w Krakowie, ni Grodzka Nr. 30. 154 2 4

k j i e u i k a ,
I » nri/iela. I

,, posiadająca język francuski, 
udziela lekeyj. U iita  Zwioizyniecka 

2, parter. S c h o lz .
134 5 6

Prawdziwy

leczniczy Mer Mm
według rozbioru o. k. stucyi doświadczalnej d(a 

wina w Klosterneuburgu
bardzo dobra, prawdziwa Malaga.
nakouity środek wzmacniający dla wątłych, 

chorych, rekonwalescentów, dzieci i t. p. na 
nieookrewność i niestrawność żołądka znamie- 

nieie skut- .zna.
W flaszkach oryginalnych 1/ł i */* marką 

ochronną, prawnii deponowaną
HISZPAŃSKIEGO HANDLU WINA

YTNADOR
WIEDEŃ HA BURG

po cenach oryginalnych zlr. 3*50 i a*30.

Lecznicza Malaga naturalna Carte Maactiu
’/i flaszka złr. 2 — ‘/a flaszki złr. 110. 

dalej rozmaite szlachetne wina zagraniczne
w flasznach oryginalnych i po cenach oryg.
Mają na składzie: w Krak.iwie Jak. Uarbe- 

rowski skład tow. apt.; J. E r Eiseher, handel 
iow. kol.; M. Jawornicki, handel Ow, kol.; J. 
kosz, handel delik.; Jau Mika i Sp., handel 
win i del. -  VY Z y w e u apt. J. Herdliczka — 

W a d o w i c a c h  Jan Pohl, handel spec. i 
A. Heruich, cukiernik. 1694 4 6

Na znak „ViŃAD0B“ i a ' prat nie 
depoi owauą markę ochronną proszę dobrze uwa­
żać, bo tylko pod takim warunkiem można rę­
czyć za zupetiią prawdziwość i dobroć.

W domu pod Nr. 43 na drugiem piętrze 
od frontu, przy ulicy lloryańskiej, 
z powodu wyjazdu są do nabycia 
m e b l e  w dobrym stanie mahonio­

we, to jest: Knnapa i 12 krzeseł, 2 karła  i 4  
taborety roboty hamburskiej, włosienuicą czarną 
pokryte; — stó ł przed kan pę im.honiowy, po­
większający się za pomocą rozkałdania dwćeh 
bocznych klap; — łóżka mahoniowe z dwoma 
noenemi stolikami mahoniowemi; — sekretarz 
do pisania orzechowy w dobrym stanie; — obraz 
Matki Boskiej z dzuciątKiem Jezus, artystycznie 
wykonany olejno, następnie Chrystus z faryzeu­
szami w średnim formacie w złotych ramach; — 
dwa biusta z włoskiego marmuru, przedstawia­
jące dwóch mężów uezonych greckich; — jedna 
sztuka z marmurn, płaskorzeźba, przedstawiająca 
zdjęcie i kryżza Chrystusa; — lustro czeskie 
w złoeouych ramach. 146 2 3

Skutkiem objęcia całego składu towaro­
wego jednej z największych fabryk, która 
z końcem roku pracę swoją zawiesiła, je 
stsm w stanie dastarczyć eoś tak niezwykle 
taniego, czego dotąd jeszcze nie było. A 
mianowicie daję za cenę, wystarczająca za 
ledwie za zapłacę robotnika, bo tylko za

M T z ł r ,  2 ' 2 5 ~ 9 t £
nadzwyczajnie ciepłe, oczkowej ro 
boty, zupełnie gotowe i wykończone 

zimowe

ubranie męskie
(t z. tygrysie), niezbędne dla każdego czło­
wieka, ubogiego czy bogatego, bo dla każ­
dego jest stosowne Te ubrania dobre i trwałe, 
w wszelkich rozmiarach, dla każdego wzro­
stu, są zawsze na składnie: wystarczy podr.ć 
miarę długości kroku i obwód w piersiach, 
aby otrzymać ubranie dogodne. Kto zatem
cnce się ubrać dobrze i ciepło, kto ozanuje
swe zdrowie i swoją kieszeń, ten niecha.
jak najrychlej zamawia, bo zapas będzii
szybko rozkupiony.

Tylko

złr. 3*50
gotowe u to p ie  damskie.

Tysiące najnowszych i na 
piękniejszych wzorów, je­
den przewyższający drugie 
pod v.zględem delikatności, 
wszystkie w pięknych dese­
niach fantastycznych lub w 
kwiaty, trwałe, mocne, z kał- 
mickiej materyi lub bar­
chanu modnego, w najpięk­
niejszych, m o d n y ch  bar- 
waeh, szare, niebieskie, bru­
natne, pstre, w różnych od- 

ciemnych. Taki kustyum zimowy, 
do rysunku, cą}y i gutowy, ele­

gancko ubrany
ciepły, nowomodny, piękny

zimowy damski kostyum
kosztuje, dopóki starczy zapasu, tylko z ł r .  
3* 5 0 , aHo przy wykonaniu ze znac/nie de­
likatniejszego gaUuku z ł r .  4*5 0 . I branie 
składa sic z obszernej spódnicy i odpowie­
dniej, pięknie przykrojonej bluzy.
Rozsyła się za pobraniem poczt, z Eekbte'go

Nie lerlage inlfind Fabrikate
Wien. Hundsthurmerstrasse Nr. 18/32. 

Ostrzegam przea pod bnemi naśladowanemi 
ofertami. 101 2 6

cieniach 
podot aj

Nowe otwarta

RESTADRACTA
i

PIWIARYIA
przy ulicy PoselskieL (dawniej 

św. Józefa) Nr. 17, 
poleca codziennie świeże / smacz­
ne potrawy. — Śniadania, obiady 
I koiacye w abonamencie i & la 
carte, PIWO wyborne karwińskie, 
dobór W IR T po cenach um iar­

kowanych. 43 9 15 
Bilard francuski dla rozrywki Sz.

P. T. Gości.
Każdy wieczór koncert 

kapeli damskiej.

Ja, ANNA CSILLAG,
z włosem olbrzymim, długości 
185 ctm., które mi urosły skut­
kiem używania przez 14 mie­
sięcy pomady, przezemnie wy- 
naleziojej, dowiodłam tysiąca­
mi podziękowań, które każdy 
swobodnie przejrzeć może, że 
moja pomada była używaną ja­
ko najpewniejszy środek na 
wszelkiego rodzaju sfaoości 
włosów, na wypadanie, dla 
przyspieszenia ich wzrostu, dla 
wzmocnienia skóry pod włosa 
mi, przeciw migrenie, łupieży
1 łysinie, a u mężczyzn przy rzadkim poroście 
wąsów, i brody, a zawile z zadziwiającym skut­
kiem. Świadectwa analizy chemicznej, dokou<.nej 
przez najznamienitszych specjalistów, są przy- 
stępne dla każdego Cena słoika 50 et., 1 złr.,
2 złr., wraz ze w_kazowkami użycia. Rozsyła 
się na wszystkie strony świata za pobraniem

pocztowem, albo za zaliczką z fabryki,
C S I L L A G  A  C o m p ,  

Budapeszt, Vi. Kónigsstrasse Nr. 26.
Utrzymują na składzie: w Kraso wie Stockmar 

apt., we Lwowis Rucker apt., w Żółkwi Dadlsz 
apt., w Czortkowie Rossa apt., w Brzesku H a- 
aiszek apt., w Drohobyczu Rr.e.ka apt., w Roz- i 
dole Czajkowski apt., w Skałacie ;Bilióski ap, 
w Tarnopola Fieischmann, Kahane oraz wszyst­
kie głośniejsze apteki całej monarchii.

112 2 4

S e tk i n z n s ń !
Wypróbowanych i za naj­
lepsze uznanych e. k. nprz. 
zegarów dostać można je­

dynie n fabrykanta
W. KoUokerfl

w  W ie d n iu , 
IX , Seroitengasse, 1 
Pracownia nowych zega­

rów I napraw.
Proszę nie mięszać moion 

'  zegarów, które lą uznane 
za najlepiej regulowane i 

-* wypróbowane ze zwyezai 
nemi wyrobami, z innych 

stron zaleoanemi.
128 2 55 Cenniki na żądanie darmo.

Uzdolniony Agronom
z ukończoną szkołą rolniczą, w sile wie­
ku, z 181etnią praktyką w racyonalnych 
gospodarstwach, z najl pszemi świadec­
twami i poleceniami, poszukuje posady. 
A dres: %. G .  poste restan te  Dembica.

147 3 3

D O M
z ogrodem i gruntem

jest poszukiwany w poDliżu 
Krakowa.

W iadomość pisemna w A dm inistra- 
cyi „Nowej Reform y“ pod znakiem: 

„Dom z ogrodem."
144 3 3

Utracona i osłabioua

siła męska.

Im potencja.
J P e w it i i  p u n i r  ’J 55a pomocą c. k. I 

uprz-w natrysku karboniwego każdy wy- ] 
leczy dokładnie, bez złych następstw, 
pewnie i na zawsze, często w przeciągu 
dwu dni nawet pozornie nieuleczalną im- 
petencyę każdego wieku, zażywając le­
karstwa przyjemnego, a zewnętrznie ni- . 
czem się nie zdradzając, Świadectwa zna­
komitych profesorów i ozienuików lekar­
skich, gorą e lekarskie zalecenia i tysiące 
podziękowań od radykalnie wyleezrnych 
doradzają bezinteresownie każdemu cier­
piącemu sprowadzić sobie bezzwłocznie | 
natrysk karb nowy, dający rękojmię trwa 
łego sk tku. Kom) letny przyrząd z wska­
zówka i użycia i opiniami pierwszorzę­
dnych profesorów, kosztu e z ł r  5*80 . 
Pod dyskrecyą wysyła bez zdradzania treści I 
i wysyłającego c. k. u przy w. Carbou-Dou 
chr - Depot. k ) r .  K a r o l  A ł t m a n n ,  
Wien, VI, Gumpenderferst-asse 95.

1561 11 100

K '
j r o w a  pięcioletnia, mleczna, rasy 

pólholenderskiej z powodu braku 
miejsca do sprzedania, na Wielopolu Li- 
browskiem Nr, 18. Tamże dostać mo­
żna m l e k a  świeżo dojonego 3 razy 
dziennie. le i  3 3

i Kaniu
hr. Czesł. Lasockiego

w Dębnikach
poleca

wapno hydrauliczne, wapno skali­
ste, kamień i szuter wapienny. 

Zamówienie przyjmuje Zarząd w D ębni­
kach, poczta Zwierzyniec.

Skład kamienia, wapna gaszonego i nie­
gaszonego znajduje się w Krakowie na 

Groblach. 64 2 19

Roboty murarskie
będą oddano w przedsiębiorstwo do wy- 
konia przy budowie kcścioła w Bayczy; 
ilość około 6 tysięcy metrów kub. — 
Oferty składać należy: Kraków, Bynek 

35, H I piętro. 83 3 3

W ł a s n e  d o ś w i a d c z e n i e  j e s t . n a i -— i i l e p s z e !
Kto w wątpliwości się znajduje, 

| jakiego środka ma użyć przeciw d o ­
le g liw o śc io m  re u m a ty c z n y m  lub 
przeciw c i e r p i e n i o m  g o ś ć c - w y m ,  
cleohąj sobie kupi za 40 centów flaszkę

pr&woziwitgo >ńa in -E ipe llcrii,
i kotwicą.

D w u d z ie s to le tn ie  pn 
ozenie i nieprzeliozone: 
tego leku dają pev 
40 centów nie wyd 
Otrzymać można wefl 
mai aptekach* krąjoj 
contr, sl ladzie 
„ A p te k a

U dppw i«ęi* iA iry


